WYDANIE: ABCDE 


Tema mumeru 


OPŁATA POCZTOWA WISZCZONA RYCZAŁTEM. 


EXPRES 


WIECZORNY ILUS 


Roś x | 


Pertraktacje o likwidację strejku tramy 


beda trwać dziś w dalszym ciagu. = $rzedstawiciel mini- 
stersima pracy pozosiał w Sedzi. | R > 


Łódź, 28 stycznia. 
(it) W sytuacii streikowej tramwaia- 
rzy w dalszym ciągu niema zmian. 
Wczoraj odbyła się 13-godzinna kon 
terencja w urzędzie wojewódzkim. 
. Na konferencji obecni byli p. woje- 
woda Jaszczołt, 


ki, . dyrektor departamentu miuister-: 


Szantażysta 


stwa pracy Ulanowski, naczelnik wy- 
działu opieki społecznej w woiewóśdz- 
twie p. Jagiełło, naczelnik wydziału i 7 
pieczeństwa p. Lutomski, inspektor pra 
cy p. Wojtkiewicz oraz przedstawiciele 
dyrekcji i zarządu tramwajów pp. dyr. 


CZWARTEK, DNIA 28 STYCZNIA 1932. | 


wicewojewoda Potoc- 5 


|przed południem zaprosi do siebie przed | kładnie stanowisko dyrekcji i zarządu dane zarządzenia ze strony dy 
konferencja toczyć Ułanowskiego w 


,stawicieli 
jnimi odbyć naradę na temat likwidacii 
| załargu. . 

Ponieważ lnspektor pracy zna już do 
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strejkujących, aby łącznie z 


TROWANY. 


| Nr. 28 


k. E. Ł. dzisiejsza 
się będzie na reainych podstawach. 


IO rosz 


w Czechosłowacji 5Ohajerzy 
w Miemczech 7 fenigów, 
w Gdańsku 10 fen. gdańskich 
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ZA: 9.) 
ny ` dyrektora 
sprawie zwołania! 
| wspólnej konferencji — przedstawicieli. 


Do chwili oddawania przez nas nū- pracowników i dyrekcji. Jak nas jednak' 


w SPP 


ami 


grana 


Hiezwykłe przejócia miaściciełżi sżlepu 


Kraków, 28 stycznia. 
Mieszkańcy dzielnicy Krowadrza w 


Ring, dyr. Gołkont, adw. Stożkowski i| Krakowie żyją od dwuch dni pod wraże 


dyr. Sanne. 

Konferencja trwała od godz. I po 
poł. do godz. 2 w nocy i nie dała żad- 
nych rezultatów. Dyrekcja oświadczy- 
ła, że swego stanowiska nie zmieni. 
Ze względu na bezpieczeństwo publicz- 
ne nie uruchomiono jeszcze dziś rano 
tramwajów, aczkolwiek wszystkie przy 
gotowania były. już poczynione. 

W dniu dzisielszym mają się odbyć 
dalsze pertraktacie. Mianowicie, po za- 
legalizowaniu komisji streikowej, która 
przystąpiła do nowego związku praco- 
wiików tramwajowych P. P. S.-irakcii 
rewolucyinei, inspektor pracy dziś 
"ZESTERZCE 


Ist 


niem niezwykłego szantażu. 

Oto około g. 8,15 wieczorem do mie» 
szkania Edwarda Jiraka, właściciela 
sklepu spożywczego przy ul. Wrocław- 
skiej 18 zapukał jakiś tajemniczy osob- 
nik. mieszkaniu znajdowała się wów- 
czas tylko siostra Jiraka Ewa Hanke. 
Nie otworzyła ona drzwi i zapytała, kto 


puka. Nieznajomy odparł wówczas, że) 


ma wręczyć p. Jirakówi ważny fist, 
P. Hanke odparła mu by wrzucił list 

do skrzynki, Nieznajomy spełnił polece- 

nie i odszedł, 

Po pewnym czasie p. Hanke wyjęła 

ze skrzynki i przeczytała go. W ts- 


Pa kir 


w ciąśu 5 minüt, 4.600 złotych. W prze- 
ciwnym razie groził on zdemolowaniem 
mieszkania granatami, 

Przerażcna p. Hanke wybiegła na uli 
ce, lecz szantażysty już nie zauważyła. 

Zawiadomiona o wypadku policja 
ZSR dochodzenie w celu ustalenia 
tajemniczego osobnika. 


ORK? 
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2 miliony próśb. 
o pak) dia Smidte 


Genewa, 25 stycznia 
Przybyło tu z Anglii 8 skrzyń, ża 
wierających 2 miliony petycyj, Skiero 


3 wanych do kom sji rozbrojeniowel. 


Petycje te złożone będą prezyden- 
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| ap | towi międzynarodowej konferencii roz- 
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wysłsuniełc zaulłcnzmaczaniea sie Lodu 


Lublin, 28 stycznia. 
Rzeka Horyń na Wołyniu, 
dniu oneśdajszym widownią ścinającego 
krew w żyłach zajścia, 


|ta rzekę Horyń, wpadł wraz z końmi i | organizacyj kobiecych. 
była wj wozem do wody wskutek załamania się 


lodu. Krapicki utonął, również konie z 
wozem poszły na dno rzeki. Zwłok nie- 


Mieszkaniec kolonji Janewka, w pow. |szczęśliwego wieśniaka dotychczas nie 
sarneńskim, Józei Krapicki, przejeżdża- | wydobyto, 


jąc parokonnym wozem przez zamarznię 


Walka z opryszkami w Lublinie 


Sąd skazał włamymwaczy po 10 fat więzienia 


Lublin, 28 stycznia. . 


| Wieczorem mieli oni przenieść je na 


Między znunymi na terenie Lublina | bezpieczne miejsce. Dowiedział się o tem 


złodziejami Władysławem Kubackim, Jó 
zefem Janeckim i Franciszkiem Rabką 
trwały od dłuższego czasu zatargi i nie- 
porozumienia na tle konkurencyjnym. 

listopadzie ub. roku postanowił 
Kubacki „wsypać” swych konkurentów, 
Janecki i Rabka dokonali większej kra- 
dzieży, a łupy skryli w zbożu. 


Płamamnie 
Łódź, 28 stycznia. 

(d) Do składu fabrycznego Borucha Gud 
zolda przy ul. Pomorskiej 44 w nocy dokonano 
włamania. Łupem złoczyńców padła większa 
ilość skrzyń przędzy, wartości ogólnej ponad 
2.000 zł. O włamaniu doniesiono policji. Spraw- 
ców do tei pory nie uięto. 


$rzejechanie 
Łódź, 28 stycznia. 

(d) Przed domem przy ul. Piotrkowskiej 27, 
pod koła samochodu dostał się 26-letni Chaim 
Józef Jeifler, zam. przy ul. Jerozolimskiei 7. 
Doznał on ciężkich uszkodzeń clelesnych. Po- 
zotowie przewiozło gó do szpitala Poznańskich. 
Szoferem zaięła się policia. 


napAęki i zawiadomił o wszystkiem po- 
icję. 

Gdy Rabka i Janecki przyszli po łu- 
py, zauważyli z przerażeniem że zostali 
otoczeni przez policję, Rabka dobył re- 
wolweru i począł się ostrzeliwać. Z dru- 
giej strony padły również strzały, W re- 
zultacie walki Kubacki zosał raniony w 
prawy bok. Kula przebiła mu oponę 
brzuszną, tak że zmarł on wkrótce w 
szpitalu. 

Rabka i Janecki zostali ujęci. W dniu 
wczorajszym stanęli oni przed sądem, 
który skazał ich po 10 lat ciężkiego wię 
zienia. 


Mary Dugman, przewodniczącą kom - 
tetu rozbrojeniowego m ędznarodowych 


— 


Obrady rady Ligi 
Narodów 


Beda odroczone 
Genewa, 28 stycznia. 

W kołach sekretarjatu rozeszła się 
dziś wiadomość, że podczas trwania kon 
terencji rozbrojeniowej Rada Ligi Naro- 
dów będzie zwoływana w miarę potrze- 
by, jako dalszy ciąg obecnej sesji. 

Da się to tem łatwiej uskutecznić, 
ponieważ w Genewie będą obecni mini- 
strowie spraw zagranicznych wszystkich 
prawie państw, biorących udział w kon- 
terencji rozbrojeniowej. 


Straty Belgji 

na Spazcdióżua fanta. 
Bruksela, 28 stycznia. 

(Polska Agencja Teleśraficzna|). 

Na posiedzeniu parlamentu stwier 
dzono, że Belgia straciła na spadku fun 
ta angielskiego 650 milionów franków. 
Poprzednio przypuszczano, iż żadnej 
straty kraj n:e poniósł. 

GEPIEYTESTĄ 


W czasie sprzeczki zabił żone 


MHiiorderca został osadzony w więzieniu 


Kielce,. 28 stycznia. 


rozwścieczony Gawroński porwał kołek 


Wczoraj we wsi Łubno pow. kielecki |i uderzył nim żonę w głowę. 


wieśniak Władysław Gawroński posprze 

czał się ze swą żoną Katarzyną. 
Utarczka, słowna zamieniła się wkrót 

ce w zaciętą kłótnię w czasie której, 


Wskutek uderzenia żona jego w pa- 
rę chwil zmarła. 

Gawroński został aresztowany i prze 
kazany władzom sądowym, 


iniormują, konierencja taka najprawdó- 


podobn'ej odbędzie się w godzinach po- 


południowych. ME 
| W związki z tem dziś w nocy ma' 
|być zwołany ponownie walny wiec 
| rego”, ma k do lokalu kina „Oświata* 


wego”, na którem zebrani zapoznają się 


z dotychczasowym przebiegiem rok: 


cie tym nieznany osobnik żądał wydania wąń i powezma dalsze uchwały. 


| Dyrekcja K. E. Ł., która zgodziła 
się wstrzymać dziś wysłanie tramwa- 
jów na miasto, postanowiła, iż w razie 
gdyby zatarg: ne został zlikwidowany. 
nakazać kontrolerom  wyruszenie z 
tramwajami jutro rano, o godz. S-cj. 


Zebranie delegaiów 
| fabrycznych 

Łódź, 28 stycznia. . 
(it) Wczoraj wieczorem odbyło się ze 
branie delegatów fabrycznych klasowe- 
go związku włókniarzy. Zebranie to zor. 
stało zwołane dla omówienia dwiich 
spraw jednolitej umowy zbiorowej w 
przemyśle włókienniczym w Łodzi i 

strejku tramwajarzy. i 
Po długiej dyskusji zebrani uchwalili 
zwrócić się do inspektora pracy o jak- 
najrychlejsze zwołanie konferencji z u- 
działem niezrzeszonych przemysłowców 
aby wreszcie wyjaśnić, czy niezrzeszony 
przemysł zgadza się na podpisanie umo- 

wy, czy też nie. 
Co się tyczy strejku tramwajarzy, ze 
| brani delegaci wypowiedzieli się za mo- 
ralnem poparciem strejkujących, uważa- 
jąc ich postulaty za słuszne i uzasad- 

nione. 


Gabinet 


parlamentarny 


Bedzie pomałarny m a- 
weetsraja 
; Bukareszt, 28 stycznia 
() W dniu wczorajszym król przyv- 
jął na audjencji b. przywódcę narouo- 
wej partii chłopskiej w Rumunii. Fakt 
ten wywołał w kołach politycznych. sze 
rokie komentarze. Powszechnie liczą Się 
z możliwością powrotu Maniu do czyn- 
nej polityki i z rychłemi - zmianam w 
wewnętrznej polityce rumuńskiej. 


DDzienniki wyrażają również pczw: ' 


puszczenie, że król Karol powróci do 
ysstemu gabinetu parlamentarnego. 


Nowe transporty 


. złota 
będą wysłane s Ameryki 
Nowy York, 28 stycznia. 

(t) Odpływ złota z Ameryki trwa 
w dalszym ciągu. Czynione są przygo- 
towania do wysłania rozmaitych krą- 
jów europejskich znacznych zapasów 
złota wartości około 300 milionów dò- 
larów. 


NaiwiękSza ilość złota ma być pono- > 
wnie wysłana do Francji. Koła finanso- 


we pesymistycznie oceniają dalszy roz 
wój stosunków finansowych, jednak po 
głoski o inilacji zdają się być nieuspra- 
wiedliwione. i 


ai 
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Józefina Baker przy ruletce 


| Gwiazdy filmowe szukają szczęścia w grze. — 
i = Jak gra Vanderbildt? 


Morgan nie poezwejił sie sisusić 

' (x) Na giełdzie paryskiej w prywat- |większych zakładów chemicznych w sąsiadce przy stole, poczem wraz z nią 
nych obrotach nalepiej notowane są ak- Niemczech nie wzbudził swą osobą wiel- opuścił kasyno. 

cje pewnego towarzystwa, które przyno- kiego zainteresowania, ponieważ kolonja| Wielkie wrażenie szczególnie . wśród 
szą posiadaczom przeszło 100% dywi- |niemiecka była w tym czasie zgrupowa- płci nadobnej wywołał przyjazd Mauri- 
dendy. Kapitał zakładowy tego przed- |na w sali baccarata gdzie rywaliwali w ce'a Chevaliera. Gdy Chevalier w nie- 
siębiorstwa wynosi przeszło 52 miljony grze Alfred Abel i Zygiryd Arno, W re='nagammym fraku wkroczył do sali gry, 
franków, Mimo światowego kryzysu, zulłtcie Abel przegrał dzienną gażę, zaś prawie wszystkie młodsze | starsze pā- 


> 


towarzystwo to w dalszym ciągu przy- 
nosi zawrotne dochody: Jest to „Société 
anonyme des Bains de mer et du Cercle 
des Etrangers 4 Monaco“, 


Monte Carlo i jest jedynem, które posia- 
da koncesje rządu francuskiego na pro- 
wadzenie ruletki i gry w trente et qua- 
rante' w kasynach na Jasnym Brzegu. 
Opłaty z tytułu koncesji na rzecz rządu 
francuskiego i dzierżawy w Monte Carlo 
nie są wcale małe, Prócz „dobrowól- 
tych“ datków na rzecz członków rodzin 
książęcych w księstwie Monaco, żowa* 
rżystwo jest obowiązane finansować 
wszelkie imprezy artystyczne, prowadzić 
teatr i operę. 

Dochódy towarzystwa majlepiei zilu- 
strują dane podane przez główną dyrek- 
cię z których wynika, że w ubieglym ro- 
ku wydano 400.000 kart wstępu do kasy- 
RA, 
czystego dochodu, tak, że można liczyć, 
że dochód z gry przyniósł towarzystwu 
przeszło 100 miljonów franków. 

„Klijentela* domów gry dzieli się za- 
zwyczaj na dwie zasadnicze kategorie. 
Gracze stali, codzienni goście, którzy 
grę traktują jako jedyne źródło zarobku 
i gracze przypadkowi, otzelczdet turyści 
Pierwsza kategorja jest mało ciekawa. 
Tak, jak przeciętny śmiertelnik wstaje 


rano, aby udać się do biura, tak i zawo- | 


dowy gracz przychodzi około 10-ej rano 


do kasyna na swój codzienny zarobek: | 


Stawki tej kategorii graczy są minimal- 
me i nie hazardując się stawiają naiczęś- 
ciej tylko na „czarne“ lub „czerwone“ 
„parzyste“ i „nieparzyste, i 
U szczytu zadowolenia jest gracz, je- 


sli jego dziemy „dochód“ sięgnie simy | 


100 franków. Druga kategorja graczy 
jest dużo ciekawsza. Grają oni grubo, 
hazardując się stawłają niejednokrotnie 
całe miemie na kartę. 70-letnia baromowa 
Ephrussi ostatnia, dotąd żyjąca córka i 
spadkobierczymi paryskiego domu Rot- 
szyldów, gra tylko 1000 frankowemi szto 
nami, Jeżeli przegrywa kilka razy z 
rzędu opuszcza natychmiast zajmowane 
miejsce aby.. się przenieść na inne, wie- 
rzy bowiem, że sama sobie przynosi nie 
szczęście, Przed wojną była ona stalą 
partnerką Bazylego Zacharowa, króla 
armat i lokomotyw: 

Częstemi gośćmi w kasynie są popular 
ne tancerki „Dolly Sisters", a raczej 
młodsza z nich posiadając w majątku 
okolo 5 milionów pozwala sobie grać naj 

zemi sztonami, tak zwane maksi- 
mum (1 szton wartości 24 tysięcy fran- 
ków). Mimo, że posłada szczęście w mi- 
tości, stale jest bowiem otoczona rojem 
młodych i starszych panów, fortuna rów 
nież ją kokiefuje, Krupierzy kasyna ob- 
ficzają jej wygrane w ciąru kilka lat na 
łączną „sumkę” półtora miljona franków. 
Ostatnio sensację budzi w kasymie 
czarna piękność, która czarem swego tań 
ca podbiła cały świat — Józefina Baker 
Roześmiama, stale otoczona girlandą 
czarnych fraków zasiada przy stole gry 
rozkładając przed sobą rozliczne, zdo- 
bione drogiemi kamieniami, pieski, świn- 
ki i ime tajemnicze amulaty, Niedawno 
zjawił się również młody Vanderbilt, spra 
wił jednak publiczności niespodzienkę. 
Postawił raz tylko 1000 franków, po prze 
graniu których opuścił kasyno. Morgan 
zaś. przygladał się przez dłuższy czas 
kulce w ruletce, poczem wzruszywszy 
ramionami nie dal się skusić i nić posia- 
ani razn. 


Generalny dyrektor jednego z nal- 
(ZTZTETAZTAATAACACIZJAJA 
Nieście pomoc 
najbiedniejszym 
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co przyniosto w sumie 7 milionów | 


———— nnn | 


|Zygiryd Arno spuścił nos na kwintę, 
Wielką sensację wzbudził niedawno. 

"w kasynie pewien mlody amierykanim, 

który 


ina ustach ofiarował 


nie opuściły zajmowane miejsca i oto-| 


się 
że 


czyły go kołem. Chevalier cieszył 
tak wielkiem powodzemiem kobiet, 


w przeciagu niespelna godziny |nie mógł poprostu dostać się do stołu, 
Towarzystwo to dzierżawi kasyno w przegrał kilka milionów. Z uśmiechem |aby spokojnie spróbować szczęścia. 


W 


ostatnie posiadane | rezultacie: zyskał wszystkie serca i nic 


1000 franków pewnei młodej szwedce, lie stracił. 


Barwa iwiej skkórz 


vzorem diam modnej susiccai 


(y) Madame Robert Poulaine stata 
się ostatnio przedm otenr najwyższego 
zainteresowania paryskich sier towa- 
rzyskich. Tę popularność zawdz ęcza 0= 
na swej ostatniej podróży do Afryki 
,środkowej, którą odbyła w towarzyst= 
wle swego małżonka, słynnego repor- 
(tera „Temps'a”. , 
| Gdy dow edziano się, iż młoda nie- 
wiasta brała udział w polowanu na 
Iwa, stała się ona bohaterką wszystkich 
salonów paryskich. Mimo: iż nigdy nie 
mała ona najmneiszych aspiracyj lite- 
rackich, wydała ostatnio bardzo cieka- 
wą ks'ążkę o swych przeżyciach w Af- 
ryce pod tytułem „Une blanche chez 
les noirs“. Min'aturowa. niezwykle deli- 
likata, o neskaz telnie białej cerze. na 
której tropikalne słońce afrykańsk e nie 
pozostawiło najnm eiszego śladu, Opo- 
wiada o swych niecodziennych przygo- 
dach w dżunglach afrykańskich z taką 
prostotą i bezpośtedniością, jakby cho- | 
dziło © Sprawy najzwyklelsze. Cała his- 
torja ze [wem zajmuje zaledwće pół stro 
n 


, 


y. 
Zato w salonach paryskich przy coc 
itaihr nieustraszona niewiasta jest popro 
stu zasypywana pytan am:: 
— Ah. jake to musiało być okropne! 
Chere Madeleine, była pani zapewne 


„Chcę objąć 
Z taką propozycja zwrócił sie dziennikarz francuski do min. eprow.edliwości 
Kazano m złożyć podanie i uprzedzo 10, że, za fo się rt placi: 


(t) Niedawno p'sma paryskie przy. | 


niosły wiadomość o tem, że w najbliż= 
szej przyszłości kat paryski De.bler od 
chodzi na emeryture. 

W związku z tem współpracownik 
„Paris - Soir“ powziął 
myśl zgłoszenia swojej kandydatury na 
stanow sko kata. Oczyw'ście francus- 
kiemu dziennikarzowi nie chodziło o od 
rąbywan'e głów ludzkich. ale zaintere- | 
sowało go z zawodowego punktu widze 
n'a, w jaki sposób można zostać katem, 
gdzie należy się o to starać, i jak się to 
„wogóle robi". 

Dziennikarz słyszał już że o in- 
tratne stanowisko kata ubiega się czter 
dz estu kandydatów. Chcąc za wsze'ką 
cenę dowiedzieć, jaka jest droga wio- 
dąca do posady kata, zaczął on obcho- 
dzić wszystkie urzędy i biura. które, 
jak mu się wydawało, mogą udzielić 
mu właściwych 'nformacyj. i 

Rozpoczął więc od odwiedzenia mi- 
nisterstwa spraw wewnętrznych, od: | 
działu wypełnania kar i wyroków. 

Stanąwszy przed urzędnikami tego 
wydziału, oświadczył na pytanie. wi 
jakim celu przyszedł, że pragnie zgło- 
sié swoją kandydaturę na stanowiska 
kata. 

Uderzenie obuchem w głowę może 
wywarłoby na urzędnikach wrażenie 
słabsze. n'ż to oświadczenie przybysza. 

— Jakto, chce pan zostać katem? 


w strasznem niebezpieczeństwie! Nieza 
wodnie już od samego dzieciństwa ćwi= 
czyła sę pani w strzelaniu. 

Urocza Madeleine ha tego 
pytania daje przeważnie wymijające la- 
komiczne odpowiedzi, Jednak od czasu 
do czasu daje się porwać entuzjastycz- 
nemu unies'en' u i z wielkiem przejęciem 
opowiada © swej przygodzie w dżunel: 
afrykańskiej. 

— Lwa spostrzegłam dóp'ero w os- 
tatnim momencie.  Znajdowałem się 
przez cały czas w ukryci i absolutnie 
tie zastanawiałam sę nad grożącem nie 
bezpieczeństwem. Promienie słońca do 
kuczały mi nielitościwie, na tle tvs ąca 
m eniących się barw ujrzałem wspania- 
ły okaz, który wzbudził we mne naj. 
wyższy zachwyt I podziw. Postanowi- 
łam zachować w pamięci barwę jego 
skóry, aby w Paryżu podług tego wzo- 
ru zamówić suknię. 
| — Czy Sprawiła pani sób'e tẹ suk- 
nię? poczeły pytać z najwyższem zalit- 
teresowantem obecne damy. 

— Ależ skąd! Gdy wróciliśmy do Pą 
ryża, wzory te już oddawna wyszły z 


i 
-— 


„mody. W momienc'e tym na obliczu nie- ' 


ustraszonej paryżanki ukazał się nie- 


StanGw 


— Istotnie, proszę panów. Katem. 

Spojrzenia, które spoczęły na ninn 
trzeba przyzrać, mie należały do najła- 
zodniejszych i przyjaznych. 

— To nie tutaj, — w końcu odburk 


Niech się pan uda do min'sterstwa 
sprawiedliwości. 
n.ema katów... 

W ministerstwie sprawiedliwości 
spotkało dziennikarza identyczne przy- 
igcie. Stąd odesłano go do jakiegoś 'n 
nego urzędu, lecz i tu nikt nie mógł u- 
dzelić pewnych informacji. jaką drogą 
można wę Francji żóstać katem. Oka- 
zało się. że nkt nie zna techniki przyj- 
owania katów. W końcu. po wielo- 
krotnych wycieczkach do niewłaści- 
wych 'nstytucyj, skierowano go do właś 
ciwej, zajmującej się sprawami krymi- 
nalnemi. 

— Co należy czynić, żeby zostać 
katem? — zapytał dziennikarz. 

Urzędnik spojrzał na niego zdumio - 
nym wzrok em: 

— W tej chwili kat jest nam wogóle 
niepotrzebny. I jeśliby monsieur De'h- 
ler istotnie usunął się w ciszę domowe 
go ogniska, jego m'ejsce zająłby ktoś z 
jego rodziny. Taki już jest zwyczaj... 

— Ale dłaczegoż to kon'ecznie ktoś 
z rodziny fega misi piastować ten t- 
rząd, może ktoś obcy będzie to robił 


| 
rodzaju 


W naszej ewidencji ści 


Nr. 28 


MHaidroższe 
kiejnoluy 


nie znajdnią obecnie 
nabywców 

(h) Konsorcjum niemieckich antyk- 
warjuszy już od dłuższego czasu używa 
wszelkich sposobow, żeby sprzedać ko- 
lekcję drogocennych przedmiotów, an- 
tycznych, znaną pod nazws „klejnoty 

eliów", a kupioną przez nie od księcia 
| Kumberlagdzkiego. Do dnia dzisiejszego 
udało im się sprzedać wszystkiego dwie 
rzeczy z tej wyjątkowej kolekcji sztuki 
| złotniczej średniowiecza. Jest to miano= 
| wicie ołtarz przenośny, roboty mistrza z 
'Kolonji, Eilberta i romański relikwiarz. 

Obie te rzeczy, najbardziej cenne w 
tej kolekcji, sprzedane zostaly da Ame- 
ryki, Dla reszty przedmiotów, cieszą- 
cych się sławą wszechświatową, nie mo* 
żna znależć amatorów. Za niektóre z 
nich jeden z największych przemysłow= 
ców niemieckich, Tissen, zaproponował 
wprawdzie 2 miijony marek, lecz antyk= 
warjusze nie zgódzili się sprzedawać 
klejnotów Welfów częściowo. Straszli- 
wy kryzys, który opanował Niemcy i 
trzyma je mocno w szponach, nie po- 
zwala nawet myśleć o tem, żeby muzea 
mogły sobie pozwolić na luksus ustawie 
nia w nich tych wspaniałych zabytków. 

Przez jakiś czas istniał projekt za- 
miany kolekcji Welfów na, należące do 
Brunświckiego mużetm, dwa obrazy 
Rembrandta, posiadające niezmierną 
wartość. Tranzakcja ta jednak napotka- 
ła na silny opór niemieckiego społeczeń 
stwa, Do czasu, kiedy rynek amerykań* 
ski nie będzie w stanie pochłaniać tak 
cennych rzeczy, kolekcja Welfów bę» 
dzie pozostawała w posiadaniu niem'ece 
kiego konsorcjum antykwarjuszy. W ko- 
łach fachowych uważają, że tranzakcja, 
zawarta przez konsorcjum z księciem 
Kumberlandzkim należy do najgorszych, 
| dokonanych od czasu wojny światowej. 
ISAAA + 1 CO PPR ZOE OR OBCZÓA 


Jajniefsze 


miasta na śmiecie 

| Największemi miastami ha świecie są 
; Londyn i New-Yoórk: Londyn liczy wraz 
z przedmieściami 7,8 miljona mieszkafte 
ców (t:i) prawie tyle, co Belgia). New- 
York — 6 milionów mieszkańców. W r, 
„1800 Londyn liczył tylko 1.3 miljona 
„mieszkańców, New-York — 60.000. Przy 
jrost ludności w N. Yorku wynosi zatem 
|zeóra 9.900%. 


isko Kata! 


|iepiej. Dlaczego naprzykład ia nie mógł 
bym zająć jego posady? 

— Dlatego, że katem nie można się 
stać w ciągu jednego dnia. Poto by dob 
rze odrąbać głowę skazańcowi, nie wy 


niesamowitą nal jeden z urzędników. Proszę wyjść. Starczy nacisnąć pedału g lotyny. Trze- 


ba prócz tego doskonale znać budowę 
samej maszyny, wszystkie jej własno- 
i finczję. Słowem. 

— Rozumiem pana. po to, żeby zos. 
fać katem, trzeba przejść specjalny 
kurs w charakterze pomocnika. 

— Tak. to jest warunek konieczne. 

— No, dobrze, a w'ęc gdybym zgo- 
dził się narazie na stanowisko pomos= 
nika, czy mógłbvm je otrzymać? 

— Niewiadomo- Proszę złożyć poda 
nie. Zobaczymy... - 

— Jakiej treści właściwie powinna 
być tak'e podanie? 

— Naiprostszej. Jak wszystkie poda 
nia. „Mam zaszczyt niniejszem prosić 
„o udzielen'e mi posady kata, która. fak 
(mi wiadomo itd..." Zwracam panu jed- 
(nak uwagę na pewien ważny szczegół, 
że pomocnik kata odbywa swoje nbo- 
wiązki bez żadnego wynagrodzenia. 

— Więc pracują oni dla zasruy*. czy 
dla sławy? — zdziwił się dziennikarz. 
| — Tak, jest to obowiązek honoro- 
wy !.. 

Na tem skończyły się próby dzienni 
karza francuskego otrzymania posady 
kata Deiblera. 


Nr 2) Oz o W O A) 


Artykuły żywnościowe 


SĄ W 


Walka z nadm ernie rozwiniętem 


pośrednictwem 


(d) W tych dniach w stolicy odbyt 
się zjazd organizacji spożywczych, na 
którym debawowato nad sprawą cen 
rynkowych wszelkich artykułów pierw 
szej potrzeby. 

Stw erdzono, że prawie wszystkie 
artykuły w ostatnich czasach spadły w 
cen'e. W dalszym ciągu jednak rozpię- 
tość cen jest dość znaczna. 

Stan ten powoduje zbyt szeroko roz 
galęzione pośrednictwo. Nim każdy ar- 
tykuł dostaje się do konsumenta, prze- 
chodzi on przez ręce znacznej ilośc: pu 
średników, z których każdy oczywiście 
coś zarabia: 

Gdyby udało się nawiązać bliższy 


kontakt pomiędzy wytwórcami, to zna- | 


czy pierwszem źródłem, a spożywcami, 
ceny artykułów pierwszej potrzeby 
zmniejszyłyby się bardzo poważn e. 

W toku dalszych obrad stwierdzono. 
że w poszczególnych miastach polskich 
ceny artykułów żywnościowych znacz 
nie się różnią, W niektórych miasta 'h 
bez żadnego uzasadnionego powodu, po 
szczególne produkty sprzedawane są 
bardzo drogo. 

Postanowiono na pówyższe zwrócić 
uwagę władz. 

Następnie portuszoo sprawę cen 
węgla stwierdzając, że ceny te nie ma- 
ią dotąd tendencji zniżkowej, mimo że 
wszelkie inne artykuły wykazują sta- 
t4 zniżkę. = 


Istneje ponadto duża rozbieżność po 
między ceną węgla w okręgach węglo- 
wych a cenam: w większych ośrodkach 
OAZA OCZS ARE "KIRO" IEO 


20 %4> 


ją URODZENI pod znakiem WODNIKA w dniu 
„Stycznia, — posiadają charaktor zmitnny, 
próżny, uparty cechuje ich zamiłowanie do pie- 
między, sk.onni są do chorób ne ch czasem 
przejawia się u nich gwaltowność i olruzień- 
stwo. Troszczą się b o bdobyce majątku 
i nie przeb'erają w środkach aby osiągnąć cel 
pożądany, Potrafią osiegnąć odzen.e w każ 
dym zawodzie, a pomimo zawiklań lub zatargów 
sądowych, umiejęime zwalczają Aa SE ea A i 
wrogów, Cel pożądany mogą osiągnąć dzięki 
osobistym wystkom í cierpliwości, Pomimo 
chwtowych trudności powinni się nie zrażać i 
nie tracić nadzieji, a być zawsze pewnymi sie- 
bie Z powodu częstych nieporozumień w mał- 
eżństwie przez intrygi oloczenia, nie powinni 
poddawać się roznaczy, być dobrej myśli i wiary 
w poda przyszłość, 

faang wplywem ME 
wystrzegać się porażenia slonecznego, ż 
skłonni są do zetndlenia i krwotoku, : sy 
„o Dla urodzonych 28 stycznia szczęśliwy mie- 
dac sierpień, daty dnia 1, 7 21. 31, kolor rzarn 
z różowym, jako amulet — talizman AMETYST 
przynosi szczęście, liczby loteryjne 26218 — 19 


NOWE ARCVDZIEŁÓ 


W. S. VAN 
DYKEA 


TWÓRCY POGANINA” 


1,BIAŁYCH 


Arcyfim te w którym gra prawdziwa 
Afryka, jest od sześciu miesięcy największa 
sensacją il mowa świata. 20.000 kin europejskich 


i amerykańskich wyświetlała dotychczas oś 


der Horn“ dla 96.000.000 widzów. ' 


TEIRESY 21 


1932 


Polsce zbyt drogie wpłyną na 


(d W Warszawie odbył się zjazd 
przewodniczących sekcyj pracy wszy- 
stkich wojewódzkich komitetów do 
spraw bezrobocia z terenu całego kraju. 

Tematem obrad była sprawa walki z 


"miejskich. W Warszawie i kilku muych 
miastach za węgiel plaći się prawie o 
50 proc. drożej, niż naprz. na Górnym 
aoc Oczywiśce i ję tym od it 
wysokie ceny są powodowane Hadmier= - 
a Tozgalezionem Adis edni sę A Aa bardziej wzrastającem  bezrobo 
Gdyby dostawa węgla z ośrodków Dfuższą dyskusję wywołała sprawa 
węglowych do miast była oparta na in robót publicznych. Uczestnicy zjazdu 
nych postawach, ceny z pewnością by- postanowili podjąć starania o zwiększe- 
łyby znacznie mniejsze. ‘nie, w jaknałszerszym zakresie, robót 
|  «lezestnicy ziazdu. stwierdzając. *e publicznych. Przy robotach tych znaj- 
w okrese obecnego kryzysu gospodar- dzie bowiem pracę poważna ilość bez- 
czego I ogólnego zubożenia ludności tak robotnych. którym już nie przysługują 
wysokie ceny węgla nie powinny się żadne zasiłki. ! 
utrzymać, postanowili temu przeciw- Dalej wiele uwagi poświęcóro spra- 
działać. wie propagandy krajowego przemysłu. 


resu kompetencj. organizacyj SspoŻYW- sze przestanie kupować zagraniczne wy 
czych, postanowiono wystosować odno- roby, zwiększy się produkcja wszyst- 
| wiedni memorial do wydziału aprowiza kich krajowych gałęzi przemysłu, a co 
cyjnego min sterstwa spraw wewnętrz- za tem idzie wzrośnie stan zatrudnie- 
nych, z prośbą o sprawy nia, 
równeż w ministerstwie sk Oraz;  Uczestuicyzjazdu zdawali sobie jed- 
przemysłu I handlu. ¡ptak dokładnie sprawę, że środki te nie 
Odpow edni wniosek został jedn*- zwalczą całkowicie klęski bezrobocia. 
głośnie przyjety przez wszystkich n- Z tego też względu postanowili zwró- 
czestrików zjazdu: cić się z petycią do władz rządowych, 


l 
Książka, która osiągnęła 2 miljony nakładu! 


Tragedia amerykadska 


głośnego pisarza Teodora Dreisera 
rechza j genialnego Józefa Sternberga 


- 


z udziałem 3ch najnowszych „gwiazd” amerykańskich 


SYLVWJ3I SIDNEY bohaterki „Wielkomiejskich ulic* w 
Framces DEE i Phillipsa HSLMESA 


Już wirożea w kinla „SPLENDID. 


rwawy Spór 
4 p x A sh 
0 gospodarstwa rone 
Groźnego awanturnika osadzońo 
w w.ęzieńiu 
(d) Stanisław Kruszyński, właściciel | Aleksander runął na podłogę i strach 
gospodarstwa rolnego we wsi Białyciu przytomność. Przewicziozo go do szpi- 
pod Łodzią, iż przed sześciu laty wy- tala, w którym spędził prawie trzy mić- 
| dziedziczył swego starszego syta, Ro- siące. 
mana i wyrzucił go z domt. Roman zbiezł w o9awie przed odpo- 
Roman kompromitował bowiem swem włedzialnością karną. 
zachowaniem całą rodzinę Kruszyńskicia | , Przez szereg mies'ęcy ukrywał się w 
cieszących się bardzo dobrą opinią. By! Oktlie'nych wioskach aż wreszcie do- 
sn awanturnikiem, dwukrotnie odsiady- | Stał się w ręce policii, xtóra zo «sadziła 
wał już kary więzienne za rozprawy no~, W więzieniu. 
żowe i stale włóczył się w towarzystwie| Sad okręgowy skazał Romana Keti- 
maigorszych szumowin. szyńskiego na dwa i pół «9ku ciężkiego 
Roman, po opuszczeniu domu rodzi- |więzienia. Sąd apelacviny zatwierdził 
cielskiego, wyjechał zupełnie z Białych i WYTok pierwszej "stancji. 


re 


pee dłuższy czas mje interesował się 

wcale swą rodziną: 

Ziawił się we wsi dopiero w ubiegłym z słodu 

roku, gdy dowiedział się, że jena ojciec (d) Przed lokalem 12 komisarjatu policji za- 
słabła z głodu Stanisława  Włodarczykówna, 


już nie żyje i całym gospodarstwem rzą- 
dzi młodszy brat, Aleksander. 

Roman udał się do niego I zażądał wy- 
dzielenia mu części grimtu, lub też odpo- 
wiedniej sumy pieniężnej. 

Aleksander kategorycznie mu odmó- 
zej śmier- 


aa Pabianic. Pogotowie po udzieleniu 
pierwszej pomocy, przewiozłó ią do zbiorni 
miejskiej. 


Zamach samofójczy 
A 2 (d) W mieszkantu przy ul. Modrej 14 w celu 
wił, oświadczając, że ojciec prze samobójczym napita się trucizny 49-letnia Ma- 
cią zaznaczył, że nie życzy sobie, rja Adamczewska. Pogotowie udzieliło despe- 
E cośkolwiek otrzymał z jego ma- jratce pierwszej pomocy, poczem w groźnym 
. stanie przewiozło łą do szpitala w Radogosz- 
Przez szereg dni Roman ciągłe Przy- czu, Przyczyna tozpaczliwega kroku — brak 
chodził do brata I za każdym razem gro- grodków do życia. 
ził że jeżeli nie otrzyma pieniędzy, R 
się z nim krwawo rożprawi, ogly zgon 
Aleksander strach wreszcie panowa- td) W bramie domu przy ul. Brzezińskiej 66 
f bratu, że zasiabi nagle S2-letni Teodor Wagner. Nim 


s ania Mow psk licii przybyło pogotowie, Wagner wyzioną duch 
będzie szońv zámė a o a. 
AAS po Wezwane pogotowie nie zdołało ustalić przy- 


iezo zroźbach. W odpowiedzi na powyż- 
pia 30 czyny nagłego zgonu. Zwłoki zabeznieczono 
sze yk pochwycił nóż i zadał bratu o O 0 


Ponieważ sprawa nie należy do zak Chodzi o to, że gdy społeczeństwo na*! 


Roboty publiczne 


zmniejszenie bezrobocia 


Energiczna akcja komitetów 
pomocy bezrobotnym 


by postarały się w jak najszybszym 
czasie wprowadzić w życie ustawę 0 
siedmiogodzintym dniu pracy. 

Gdy skrócony dzień pracy będzie 
obowiązywał we wszystkich gałęziach 
produkcji przemysłowej, + rzemieślni- 
(czej i w handlu, ilość pracowników fizy 
Cznych i umysłowych wzrośnie bardzo 
poważnie. 

W toku dalszej dyskusii stwierdzo* 
no, że wiele przedsiębiorstw prywat: 
nych, głównie drobniejszych, nie stosuje 
się całkowicie do zarządzeń o skasowA 
niu nadliczbowych godzin pracy. Doty= 
„czy to w. znacznej mierze przedsię- 
błorstw. zatrudniających pracowników 
bittrówych. 

Firmy te nie chcą dodatkowo anga- 
żować sił pomocniczych wbrew ' wy* 
raźnym zarządzeniom władz, bardzo 
często zatrudniałą stałych pracowni- 
ków poza godzinami biurowemi. 

Stwierdzić należy, że jest iedna z 
przyczyn obserwowanego faktu, iż bez 
robocie wśród pracowników  umysło- 
wych jest stosunkowo znacznie więk- 
sze, niż wśród pracowników fizycz- 
nyc 


| Na zieżdzie warszawskim postano- - 


wiono zwrócić się do władz, by suro- 
wo karałv pracodawców. niesłosujących 
się do zarządzeń o skasowanie nadlicz- 
bowych godzin pracy i by władze do- 
konywały Jaknalenergiczniejszych kon- 
troli wszystkich warsztatów pracy. 


BEOTI DI ATE SCUW ELST 


Domki na Ghojnach 


oddane zostaną Dexdor- 
Tasim i eftstoułf sYa oR 


Łódź, 28 stycznia, , 

it). Jak się dowiadujemy., budowa 
domków drewnianych na Chojnach i 
Mani, przeznaczonych w myśl instruk- 
ichi ministerstwa pracy i opieki społecz- 
jnej na mieszkania dla bezrobotnych i 
eksmitowanych, iuż jest na ukończeniu 
/W bieżącym tygodniu magistrat podej- 
mie w Banku Gospodarstwa Krajowego 
pożyczkę w wysokości 80.000 złotych 
na wykończenie domków, tak, że już w 
krótkim czasie domki te zostaną odda- 
ne do użytku publicznego. 

Mieszkania w tych domkach katku- 
lować się będą bardzo tanio, a cena ko- 
mornego bedzie bardzo niska, ze wzglę 
du ta to. iż magistrat potraktuje te mic- 
szkania jako rodzaj opieki społecznej. 


„A p, 
13% 
= 
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Dziś wielka, efektowna rewia w 2-ch częściach 
i 24-ch obrazach p. n, 


Boma JĘKI JA 


Udział biorą: 
St. Balcerakówna, M. Bargielska, B. FHatntjrska, 
N. Hertenówna. M. Danecki, A. Górecki, W. 
Moran, E. Rewski, A. Suchcicki, $ Bombarriris! 
Chóry, statystki i statyści. 
Nowa,. wspaniała oprawa dekoracyjna! 
Rćwia nałpięknielszych kostiumów: 


Ceny biletów niepodwyższone — od I zł, 
do 4 zi 50 gr. Przedsprzedaż biletów odbywa 
aię w biurze podróży , Orbis“ (Piotrkowska 63) 


Dziś dwa przedstawienia! o godz. B5 i 16.3. 


Powrót autobusami po każdym przedstawieniu 
"+ zapewniony. 
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ZZeWiEKOWY KINTEATR Dziś Premjera!!! 


IF Rewelacja, Sensacja, Emocja! 
PF 2 Coś co świat podziwia i uznaje 
4 


z zachwytem) 


PIERWSZY ORYGINALNY FILM OPIEWAJĄCY ŻYCIE DŻUNGLI i PUSTYNI 


„Afryka mówi 


Podzwrotnikowe szaleństwa! Magja czarnych! Tropikalna miłość! 


w olach. Paweł Hoefler, Harald Austin, Barnes Giblyn. 
Wodzowie szczepów tubyiczych i miejscowe piękności. 


Tekst mówiony w języku polskim. 


Nadprogram! Dżwiękowe dodatki i aktualności z kraju! Początek w dni powszednie o 4.30, w soboty i niedziele o 1-ej. 
Ceny niiejsć popularne! sala mocno ogrzana. 


SANZUNNNZNEKZEZZECNSANNNNENE WNN ENEN 
NONE [Bezrobotni poszukują pracy| Gz 


JATURY 
f / 


Za”? lh <Q) 


pozbawia ich zarolpiców mhinn 
(i). Wiedómą jest rzeczą, że w okre-Įdował. Tymczasem gdy bezrobotny, PO| ga fs i AN, 


BE sie oops R pres tru- pa a POS w dj: w R: l ; 
s dno jest otrzymać stałą pracę. Tysiące |łudnie zgłosił się do Funduszu Bezrovo = 
- bezrobotnych całymi dńiami wędrują w cia po otrzymanie należnego mu zasiłku Jubileusz teatralny. 
| T 4 wo poszukiwaniu pracy od jednego prżed- jz przerażeniem dowiedział się, że zasił, „A 
010 siębiorstwa do drugiego. Stałych prac jku nie otrzyma, dopóki nie przedstawi , (1) W Moskwie odbywają się obec- 
5, —0— ke wiej: co mógą sat to jod sęki kija o kie” dE Ao za ku ucz 
À i |jakieś zajecie dorywcze, Ra kilka go- przyjęcia i zwolnienia z pracy. — czeniu 30-€lcia sztuki „Żywy trup“ Lwa 
| W LT jęk = e [dzin lub kilka dni. W sobotę po południu przedsiębior- Fołstoja. Po za uroczystośc ami, które 
a icaśliesaźć oninia Tymczasem jednak właściciele przed jstwo, w którem bezrobotny otrzymał odbędą się w teatralnych klubach. ro- 
= 6 ikiók Mots pówiedzieć 6. oskarżo* siębiórstw niechętnie zatrudniają bez- |dórywcze zajęcie było nieczynne. Mu- botniczych, teatr dramatyczny w Mos- 
waż pyta. bronca, robotnych, albowiem obawiają się nie- [siał więc. czekać do poniedziałku rano. kwie wystawi tę wspaniałą sztukę, w 
l Kaiya as słychanych komplikacyi, wypływają: |Ale w poniedziałek właściciel przedsię- wyjątkowo wspaniałej obsadzie aktor- 
809 obrońca 5 aian desiere: dwa rzy 6 gą. CYCH Z nieiasności rozporządzenia mi- biorstwa obawiał się wydać mu żądane skiej. 
mo pytania świadek obróny: 6dywa siei Inisterstwa pracy z dnia 26 września świadectwo, gdyż w myśl rozporządze| Rolę Fedi grać będzie słynny aktor 
Niech się pań inecenas nié. dópytuje, b0 1924 r. 6 pracy zarobkowej. j Fundusz nia powinien był zameldować Kana: rosyjski Kuzniecow, W pozostałych ro 
| Pty Bezrobocia, opierając się na tej ustawie, jw państwowym urzędzie pośrednictwa [ach wystąpią Tamar'na, Pasze naa, Ra 
p m A nawet W ZJET czy sy aus par w ciągu ce dni, a teraz Aa din, Berseniew, Durosow. Reżyseruje 
AC ZAT „ zajęcie robotnika rejestrują już jako pra jiest dzień czwarty i mogą mu wymie- Sztykę sł 
maipi redna rsa aa Co, natychmiast" wsiczymująć,_wypiak [rzyć Kate w wysokości 100 złotych |15 Suy Moverlold — 
z6 wina lub miódu. Przychodzi sam. góspodarź zasiłków i każe, aby pracodawca za-| Takie wypadki zdarzają się, nieste- Rad jo konkurentem 
F ,wiadomił P. U. P. P. 6 przyjęciu i zwol |ty, dość często i one to właśnie są przy- 


lecz złe komeniowanie uustawy la 


! $ zę] pia Pi og fiieniti tego pracownika. Z tego powodu iczyfią, dlaczego bezrobotni nie mogą 0- variete 
ENDE Ry if PRA (zarówrio pracodawca óbawia się zatru- |trzymywać dorywczej pracy, która w| (i) W Berlinie odbył się zjazd mię 


idnić bezrobotnego ha kilka KO ZA minimalnym stopniu przyczy- dzynaródowy właścicieli teatrów rew ii 


_Nagle przy nalewaniu, wypada z butelki ży: | Sany bezrobotny obawia się przyjąć tainiłaby się do polepszenia ich sytuacji į varete. Między wdawori Wa. zode 


= wa mucha. Lecz gospodarz, nie tracąc fantazji, 


* ką pracę, mimo, że dałaby mu ona pe- |materialnei. i powzięto uchwałę; aby ni 
bierze muchę za skrzydła i mówi: A : ri Ż4: > -F ZIĘ chwałę, aby nie pozwalać w 
| w— Wyłaź, wyłaż, staruszko! wny zarobek.  _ AN ; Nie ulega wątpliwości, że minister- swych teatrach na instalację radjową. 
zE Doniesióno nam o następującym wy |stwo wniknie w położenie bezrobotnych ; 


Słuchowiska radjowe bowiem. transini 
towańe z teatrów rewji i variete, ne 
tylko nie przyczyniają sę do wzrostu 
frekwencji, lecz przeciwnie, zmniejsza 
ją w znacznym stopniu frekwencję pub 
liczności, A 

W związku z tem postanowiono 
zwrócić się z odpowiednim wezwa- 
niem do dyrekcji wszystkich teatrzy- 
ków rewji i variete na świecie. 


piae - - % ze ———— 
|| qestowa mówi do cw — Wok saca). Mao? Tua reacdjo?..  |w,sombie"najlepiej, 


„Je się z panem bardzo nieszczęśliwa. Pan, zdaje 


padku. Pewne przedsiębiorstwo miało |i wyjaśni specjalnym okólnikiem jak na 
w oznaczonym terminie „przygotować |leży interpretować ustawę, w myśl któ 
¡zamówienie dla klijenta. By dótrzyniać |rej dorywcza praca nie powinna pocią- 
terminu pracodawca przyjął iówego to jgać za sobą takich formalności. Wielu 
botńika z pośród bezrobotnych, zatru- |bezróbótnych mogłoby bowiem znaleźć 
dniając go przez piątek i sobotę dó po-|zaijęcie, gdyby nie nicżyciowe komento- 
ładnia. Oczywiście traktował to zaję- |wanie przepisów prawa. 

cie jako niestałe i nikomu o tém nie mél- 


x z * 

Gańcegal lubi filozofować. W towarzystwie 
często zadaje zagadki o głębszej treści. Pewne- 
| "go razu zadałe pytanie: 

~ =- Jaka jest różnica między panną z przed 

wojny, a. obecną? i ' 
Nikt nie umie znależć odpowiedzi. Wówczas 
~ Gancegal mówi: 

— Przed wojną panna się rumieniła, gdy się 
wstydziła, a dziś wstydzi się, gdy się rumieńis 

++ 


TAPT PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 21 25—22.10. Słuchowisko z W-wy w Bombie” nąjweseiej! 
BOWIE ORW t pay i „POLSKIEGO RADJA”. ZE SRA zp esa - Wam i | Wspaniała rewja „Ta Bónba pięknie Aż 
— Dlaczego należy zawsze mówić prawdę? i EAE Bik, zam pó hatapis > pole | 55 adięwejo Tod. Gieleóroleg z Wwy kac: pac weż i OSY 
55. Prze $ roman wodzeniem, Publiczność łódzka, któ- 
— pyta ojciec małego synka. i i i Tez SPA: (pg ak 7 a ż2 - Muzyka taneczna z W-wy. ra tak chętnie odwiedza ten teatr, jest zachwy- 
„~> Dlatego tatusiu, żeby nie trzeba byłó n- 1i 58—12.10: Sygnał czaśu z W-wy, hójnaj | AUDYCJE ZAGRANICZNE cona tem efektownem, barwnem widowiskiem i 
czyć się na pamięć, cò się powiedziało przed; z Wieży Mariackiej w Krakowie, odczytanie p 3 twierdzi, że jest ono stanowczo weselsze i lepsze 
'tem. rza tet o rs A k 5 19.05. Helsingfors. Koncert symfon. |od ali 2 rewii jakie a. W na- 
AN 1210—1235, Muzyka z gramofono ; >À j : a szem mieście demonstrowano. Jeśli chodzi'o wy- 
T EV ówyc 19.30. Buüdåpeszt. „Mignon“, op. Tho- | onaweów ana AP erre HF A 


8 fi . Klingbail, Piotrk 124 szą 
Rozmówki na balu dobroczynnym: © MET: 20r 00. Kónceri aabodny. z Filkarmonji | (11994: Tr. z Opery Królewskiej. r kównę, M. Bargelską, B. Helmirską, N, Herte- 
— Czy pani miała tort waniljowy czy po- | Warszawskiej, Wyk: Orkiestra Fitharm, pod dyr. 20.00. Hamburg. „Fra Diavolo", ope- |nównę, I Różyńską, M. Daneckiego A. Górec- 


złomkowy? J: Ozimińskiego, Chór Seminarjum Nauczyciel. |ra komiczna Aubera. kiego, W, Morana, E. Rewskiego i A. Suchcic- 
— Nie wiem, miał smak mydła. skiego i sóliści. W programie muzyka czeska |- 20.10. Kopenhaga, „Wesołe kumoszki |Łiego, to wszyscy są znakomici zarówno w arty- 
, {Tr. z Warszawy, a rA ź > 5> stycznej piosence, jak w skeczach, monologach 

| — W takim razie był to tort poziomkowy. 13.15—15.45 Przerwa, z Windsoru“, opera komiczna Nicolai'e30 ji efektownych tańcach. 
| Waniliowy ma smak kleju stolarskiego. 15.45—15,50 Gielda nieniężna i kom. dla 20.45, ieder, Kóncert jazzowej mu- Nowa oprawa dekoracyjna, sprowadzona 
| ** żeglugi i rybaków z W-wy, = „ |zyki symfonicznej. pene teatr „Bomba'* specjalnie do tej rewji jest 
— Cóż to u was był taki hałas przed chwilą? 15.50—16,15. Program dla dzieci, 1) Opowia- 21.00. Medjolan. Transmisja opery. |?27dzo orygnalna i wzbudza na widowni duże 


danie Smrdowxz-Plewińskiej p t, „W płaszko- 


ruszenie, Na różn enie zasługują również 
Nie wielkiego. Moja żona zrzuciła mole iu- |wym domku", 2) sys | piin w zwierzyńcu*—L, w mati (da 
oc 


A A > po 
21.00. Paryż. „Maskota“, operetka piękne kostjumy, wzorowane na kostiumach tea- 


tro że schodów. iłowskiego, Tr z Warszawy. Audraria. palnych wielkich rewji zagranicznych, 
— Więc dlaczego tak krzyczałeś? 16,20—16 40. Kurs średni języka francuskiego 21.00. Sottens. Występ Yvette Guil- ziś dwa przedstawienia: o godz, 8.15 i 10 15, 
Gdyż la i ie zdążyłem zdjąć Transmisja z Warszawy, bert Przedsprzedaż biletów odbywa się w biurze „Or- 
— Gdyż la jeszcze ulo zdążyłem zdjąć tego 16:40—17 10, Plyty gramofonowe z W-wy. r. z i ; bis“ (Piotrkowska65), 
futra. 17.10—1735. Odczyt ze Lwowa p, t. „Rola 21.10. Lipsk. „Mirabeau“, słuchowisko Publiczność, po. każdem przedstawieniu 
Ady kulturalna Lwowa*—wygłoci prof Łempicki, Pawła Renovanza. przed teatrem ma do dyspozycji autobusy, 


ka 
— Gdy przed tygodniem kupowałem kape- 17,35—18,50, Koncert kameralny w wykona- 
lusz, zapewniał mnie pan, że można go zwinąć, |™“ Nadwornego Tria Belgjskiego. Tr. z W-wy, 


É 18 50—19.15 Rozmaitości, i ż skiej, która wystawi przepiękną, mielodyjną ope- 
pomiąć, włożyć do kieszeni, rzucić pod samo-| | 1915—1935, Trzy fragmenty z komedi Ste-| MSATNWECUK SZM | atkę Strast ACRA 


chód... fana Kiedrzyńskiego , Czwarty do bródża** w wy” 
— Tak, ale nie twierdziłem, że kapelusz to |konaniu artystów pp. Morskiej, Szletyńskiej, I TEATR KAMERALNY. 3 
wszystko wytrzyma. Foo gz raw fa sśęsnizwsę TEATR MIEJSKI. W czwartek „Dr. Stieglitz“ z Micha 
= teatri i płyty gramoł, o: "pore! | Daig, w. czwartek „Sprawy Dreyfusa“ po ce- łem Zniczem 
19,45—20.00. Prasowy Dz, Radj., z Warszawy.| ach znacznie zniżonych, 
Dyżury apielc. 20.00—2%0 15. Feijeton „Kilka słów o] W: pełnych próbach pod reżyserią dyr. K. TEATR POPULARNY (Ogrodowa 18), 


„tł 1 
Nocy dzisiejszej dyżurują następujące apteki: choanalizie* — wygłosi dr. E, Grzegorzewski | Borowskiego „Pan Geldhab* Al. Fredry oraz] _ W sobotę dnia 3Q-go stycznia r. b., o godzi- 
J. Koprowakięgo. (Nowąssiejska 15). S. Trawkowe Kr z Warszawy. : sztuka Istvana Mihaly'ego „Mam lat dwadzic- inie 8.30 w.eczorem odbędzie się uroczyste przed- 
skiej (Brzezińska 56), M Rozenbluma (Śródmiej- | ` 20.15—2125. Muzyka lekka, Wyk: Ork. P/R.| ścia sześć *. stawienie sztuki dramatycznej w 4-ch aktach p, t, 
ska 21), M, Bartoszewskiego (Piotrkowska 95), Y eg ST St. Nawrota « W, Jakóbczyk (klarnet). W piątek, sobotę i niedzielę o godz. 8.3U Łukasiński”, z okazji rocznicy powstania 6tycz= 
Kłupta (Kątna 54), L. Czyńskiego (Rokicińska 53), -Tr. z i wiecz. trzy występy świetnej operetki warszaw | niowego, 
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STRESZCZENIE POCZATKU POWIEŚCI. 


W Katowicach popełniono zagadkowe 
morderstwo. Ofiarą zbrodniarzy ES wspól-! 
właściciel fabryki chemikalii, Kamieniecki’ 
oraz jego żona. Stwierdzono, że Kamieniec- 
ki pracował ostatnio nad doniosłym wyna- 
lazkiecm. który miał spowododać przewrót w 
dziedzinie produkcji farb. Zwłoki wykryto 
w opancerzonym gabinecie posiadającym 
liczne dzwonki alarmowe i do którego nikt 
nie miał prawa wstępu. Z biurka skradziono ; 
dokumenty, dotyczące wynalazku. 


Podejrzenie pada na wspólnika da. pracę, czynił im ciągle wyrziity. 


nieckiego. Fryderyka Blatta, który po pe- 
wnym czasie umićra w szpitalu dla oblaka- | 
nych, opętany „akaś marią prześladowcżą. | © 


Z pozostawionego pamiętnika wynika, 
że Blatt miał zamiar zgładzić swego współ- 
nika. ale zbrodni tei nie popełnił. 

Po śmierci Blatta kierowniczką fabryki 
zostaje jego żona, pani lla, która raz już 
uciękła od suego meża z podejrzanym oso- 
bnikiem, niejskim Szarkiewiczem, Osobnik 
ten porzitcił fa jednak, gdy Blattowa stra- 
ciła środki do życia. 

Stenotypistka w fabryce Blatta 1 Komie- 
nieckiego hyła Jadzia Krzysikówna. zaręczo 
na nieoficjalnie z Kazikiem Flaszkowskim. 

Opiekunem Flaszkawskiego był Kamie- 
niecki, który w myśl testamentu ojca Kazi- 
ka dysponował jega kapitałem "w sumie 
100.000 dolarów. Po zabójstwie Kamieniec- 
kiego okazała się, że pieniądze te zostaly z 
banku wycofane. 

Jadzia nawiązuje znajomość z detekty- 
wem Czyńskim. który podejmuje się wykry 
cia sprawców  taiemniczego morderstwa. 
Czyński dochodzi do wniosku. że na terenie 
Pniski grasuje talemnicza banda „Rubinowy 
Pierścień". do której nalcżą zawodowi oszu- 

cii włamywacze: Klimczak, Schejdeman, 
Wasiak i inni. 

Blattowa proponujeg Jadzi, wspólny wy: 
jaz zagranicę. 

Jadzia przyjmuie te propozycję i razem 
wyjeżdżają do Wiednia, gdzie zawierają 
APE z inżynierem Gustawem Reine- 

m. 

Reiner oświadcza się o rękę Jadzi, lecz 
Blaltowa stara się przeszkodzić ich małżeń- 
stwu. 

Na godzinę przed ślubem Jadzia znika 
wśród tajemniczych okoliczności. 

Flaszkowski porywa detektywa i wy- 
wozi go za miasto, gdzie chce dokonać na 
nima zemsty. lecz dowiedziawszy się od nie 
go. że Jadzię porwali Sceheidemańn i Len- 
czewski, zostawia Czyńskiego na szósie i 
pędzi do miasta. 

Tymczasem Schcidemann, Wosiak i Len- 
czewski naradzają się co zrobić z Jadzią. 

Flaszkowski dowiaduje się od Wosiaka 
że Jadzia ma być przesłana w skrzyni do 
Wilna, 
licię. 


Władze bezpieczeństwa zatrzymują po- 
ciąg i w wagonie bagażowym znajdują rze- 
czywiście skrzynię z napisem „Hutopol'”. 

Lecz w skrzyni zamiast Jadzi znaleziono 
szmaty i kamienie. 


Flaszkowski wpadł w. ręce policji i sąd 
skazał go na 8 lat ciężkiego więzienia. 
Straż więzienna przytrzymała jakiegoś 
malca, który codzicń przynosi różę dla Flasz 
kowskiego. 
Malec zeznaje, że kwiaty te wręcza mu 
pewna pati. 


Czyfńskiemu udaje się wyśledzić ową da- 
mę. Detektyw wpada do jej auta. Nieznajo- 
ma oświadcza, że kwiaty posyła z polecenia 
przylaciólki, 


Czyński dowiaduje się w dalszym ciągu 
swych badań, że ową taiemniczą damą jest 
żona doktora Łuszczyńskicgo. | 

Scheidemann i Lenczewski czekają tylko | | 
ma okazję, by zemścić się na Wosiaku. 

Dowiadują się pr padkowo, że Wosiak 
siedzi w lokalu Wenc owej. Obydwaj udają 
A tam, by załalwić z nim „osobiste pora- 
c unk 

Wostok pada trupem w tej walce, 

Dr Łuszczyński zostaje lekarzem wię- 
ziennym, 

Pewnego popołudnia Flaszkowski znajdu- 
je w ewej celi kawałek papieru i pigulkę, 

a kartce widniały następujące słowa: 
-Polkin Przyjaciel“ 

Flaszkowski obawiając się podstępu, cho- 
wa narazie pigulke w swej celi. Po dwóch 
dniach zaprzyjaźnił sę z jednym z więźniów 
„dziobatym*, który dła nieznanych narazie 
celów, proponuje mu, aby zaczął pracówać 
w więziennym warsztacie stolarskim, 

Tego samego dnia Flaszkowski ponownie 
wek: kartkę z napisem „połknąć pro- 
sze « 


wobec tego zawiadamia o tem po- 


Pokazuje ją o wozić 


t 


Kazik domyślił się o co chodzi. 
— Idę z wami... — odparł cicho. dy w obawie o własne życie. |. 
Obydwaj uścisnęli mu ręce. Tymczasem Matysiak i wywiadowca 
— Morus chłcp jesteś.. To z gęby {nacierali od strony ganku, strzelając 
odrazu widać... Znam cię: dobrze z daw-|przez okno. Bandyci dzielnie odpierali 
nych czasów.. | Klimczaka znałem ;jataki na obydwóch frontach. 
Staśka.. Wszystko fajne chłopy, tylko — Czekaj pan! — zawołał nagle Ma- 
policji się nis podobają... No, ale do rze- |tysiak. — Pobiegnę do telefomi! . Sami 
czy... Musisz się wkupić. nie damy sobie z nimi rady!.., 

— Co to ziiaczy?... Pozostawił wywiadowcę i wybiegł na 

— Musisz czemś zaryzykować, jak ulicę, W tej chwili z okna padł strzał. 
każdy z nas... Ignać wystarał się o broń, Wywiadowca zachwiał się i padł na zie- 
ja wciągnąłem do spisku ślusarnię... Te- | mię. Bandyci wyskoczyli oknem na ga- 
faz na ciebiś kolej... . tiek, a stamtąd na podwórze. Ranny Wy- 

— Co mam ztobić?... wiadowca nie mógł im się przeciwstawić, 
rzy!.. Spójrz pan cö to za tobota?!... — W kancelarii wisi spis dyżutnych |a Czyński czatował jeszcze na schodach 
Szkoda tylko tego drzewa! Pojęcia 0 | wartowników... Co tydzień jest zmiiana... | W ostatniej sekundzie zw TOGIH uwagę na 
stolaroe nie ma, a pcha się do roboty.. | Musisz spisąć wszystkie nazwiska. Pá- |CiSz€, jaka zapanowała nagle w pokoju. 
Jak nie umiesz róbić, to siedź bracie, Za |pjer i ołówek masz.. Za dwa dni musi | Wtem do uszu jego doleciał brzęk wybi- 
pieosm!... Ja ich nie potrzebuięł... być zrobione! ianych szyb. dy? 

Dozorca popatrzył na krżywe tabure Dał mu ołówek i kawałek papieru. Zrozumiał, że bandyci uciekają ok- 
ty, umyślnie zepsute przez Ignaca, póki-| e: Mię jąk się tam dostanę? nem. Zbiegł na dół, W chwili, gdy wpadł 
wał głową i zawyrokowań: Z PRN CZE na podwórze, Lenczewski próbował prze 

— Jak się nie poprawicie, to inaczej! ., „Dziobaty" zmierzył go groźnym dostać się przez płot. Scheidemarma już 
się z wami zatańczy... odj e 1 44 dyt. Saml" było, 

Ale my Się przecie staramy... Ta-|. — Nikt Ci nie da o Bera tlenacowj| Detektyw wycelowaf I strżelił, 
borety były dobre. źle „starszy”* wy- |masz głowę. na karku! Nik szo Lenczewski rozluźnił pałce zwiešit 
krzywił i połamał... nie w skąd ma wziąć broń, a jednak | słowę i runął na ziemię. 

— Kto?... Ja ci taboret połamiałem?! żę jest!.., Mnie też nikt nie wskazał dro- Po upływie dwudziestu minut na uli- 
— wrzasnął Ignac, przyskakując Odrazu |S i do Ślusarni, a Je ednąk wszyscy Ślusa- |cę Szczypiortą przybył oddział mundi 
do złodziejaszka, — Czekaj, bratki, nie j (ie są już z nami!.. Masz dwa dni cza- |rowej policji oraz karetka pogotowia. Le 
taburet, a kości ci połamię!... „Jak to zrobisz, to nie moja sprawa. |karz stwierdził, że obydwaj — wywi- 

Następnego dnia już ich nie było..Z0- Ale jak NY. admiesz, to pamiętaj — o nas| dowca i Lenczewski — odnieśli lekkie 
stawili ich w celach, W stolarce pozostał, ani słowa!.. Gadaj co ci ślina na język |rany 1 odwiózł ich do szpitala, 3 
tylko Iśnac, „dziobaty” i Kazik. przyniesie. ale „z ir cię Boże,. gdy- 

Flaszkowski odrazu - zrozumiał, <żej PSS mial nas. Zdrąćzić!... 

Ignac chciał się pozbyć niewygodnych | . Na tem zakończyła się pierwsza po- 
świadków. Czekał teraz tylko na rozpo-! | gawędka. > 
częcię rozmowy. Około dziesiątej, gdy | Kazik przez całą noc zastanawiał się Po kilku dniach Lenczewski chodził 
wartownik wyszedł na podwórze, by pad tem, w jaki sposób wykonać przyję-! już po pokoju szpitalnym z ręką na tem- 
odetchnąć świeżem powietrzóm, dzioba. | te na siebie zadanie. Do kancelarii mógł | blaku. 

ty“ szturchnął Kazika w bok. się dostać tylko w sprawie raportu, -ale W kącie czuwał, policjant. Lenczew- 

— Te, przystajesz z natmi?.., ' przedowszystkiem : musiał znaleźć -jakiś | ski wiedział, ćo go czeka... Sąd doraźny. 

Kazik odwrócił głowę: powód, . a po drugie, podczas, rapćriu na- Śledztwo prowadzono w przyspieszo 

— Nie rozmmiem.. czelnik nie wychodził z kancelariji. nym trybie. Dowodów nie brakowało. 

— To sobie kup oleju... — To niemożliwe... — szeptał do sie- Zresztą zbródniarz nie wypierał się wca- 
raźnie : przystajesz.z nami? bie. — Sam. diabeł pewnie tego nie wy- |le winy. Strzelał do wywiadowcy i to 

— O co chodzi?, ; kona... „, (wystarczyło, Udział jego w bandzie był 

— Jak ci się zda je?... Pewnig, że nie Całą noc mozoli! się, całą roc nie spał | również niezaprzeczalny, Obrońca z u- 
o to, czy włożyć irak, czy smoking na komibnował, szukał — nie mógł znaleźć |rzędu odbył z nim krótką rozmowe. ` 
dzisiejszy bal!... Robimy „furtkę“, kapu- | wyjścia. — Jak pan mecenas sądzi, czy da 
jesz?... : się Coś zrobić? — zapytał z trwogą w 


głosie. 
Cóż paq 


— Kto ci ją wrzucił? panika. Nikt jednak nie wyszedł na scho 

— Myślałem, że ty. 

— [Indyk myślał i Vzdecht. w głowie 
ci się pokręciło... Ja o tej kartce nic nie 
wiem, 

Ciśnij ią do pieca!.. 

Fłaszkowski wytkonał to „golecenie. , 

Ignac rie przyczeępiał się już do niego, 
natomiast zadzierał ciągle z dwoma nie- 
pozornymi złodziejaszkami.  Płatał im 
|paizłośliwsze figle, dyskwalifikował ich 


500 dnia zwrócił się do wartow- 


— Chamów mi pan dal, a nię stola- 


wy, lecz bezskutecznie. Aż do południa 
przeprowadzono rewizje w całej dzielni- 
cy. Scheidermanna nie złapano. 


Pytam wy- 


— Niestety, bardzo mało... 
ma właściwie na swe tisprawiedliwienie? 

Lenczewski milczał, _ Zdawał sobie 
Sprawę z tego, że jest już stracony, 

Przeniesiono go do więzienia, a po 
kilku tygodniach odbył się sąd doraźny. 


Ten zatwardziały zbój w obliczu sã- 


Rozdział dziewięćdziesiąty trzeci 


zaa ŻY | a 


ddsiczófmi zmohiicanie 


— Panie komisarzu — rzekł Czyński 
do Matysiaka — trzeba zakończyć tę 
sprawę z „Rubinowym Pierścieniem *... 
Pozostali jeszcze dwaj — Lenczewski i 
Scheidemann... Nie warto się z nimi dłu- 
go „panrać”,. 

— Nie mam nic przeciwko temu... 
odparł komisarz. — Czy zbadał pan a 
dom na Szczypiornej?.., 

— Owszem, iest to jakaś ridera... W 
ścianach więcej dziur niż desek... Przy- 
puszczam, że ostatni Mohikanie bandy 
Klimczaka obrali sobie tę ruderę za swą 
kryjówkę, ale już się stamtąd wyprowa- 
dzili... Przeszukałem wszystkie zakamar 
ki, nigdzie ani śladu... 

— Więc gdzie ich pan myśli wykryć? 

— Właśnie tam... 

— Skoro ich niema... 

— Ale przyjdą... Napewno przyjdą... 
Radzę wybrać się dziś wieczorem. 

— Zawsze jestem gotów na pańskie 


trzech mężczyzn, Był to Czyński, Maty- 
sia 
drugiej stronie ulicy. Zmierzch już za- 
padł na ulicy zapalono latarnie, a oni 
czekali.na swe ofiary. 

— Djabli wiedzą co się z nimi stało... 
— mruknął Matysiak, — Nie będziemy 
przecież czekali na nich przez całą noc... 

— „Decyduje się pan wejść do ich kry 
jówki? 

— Naturalnie, * 

—. W takim razie proszę, idziemy... 

Wedle posiadanych przez detektywa 
informacyj kryjówka bandytów mieściła 
się na pierwszem piętrze, Drzwi do ich 
pokoju wiodły wprost z sieni, a okno wy- 
chodziło na ganek w podwórzu many w swej celi. Obrońca po skończo- 

Czyński obiął komendę, nej BAS para się jeszcze pocieszyć 

ją sta rzyżd _|swego kliienta, 
wych, AI półęł R, spe — Złożę podanie, do Prezydenta... 


głosem. — A 
oknem na ganku. Wszyscy trzej wy- | Może uwzględni... Czy ma pan kogoś z 


dzięcko zalewał się łzami, błagając w 
ostatnim słowie, bv darowano mu życie. 
Ale prawo.. musi być bezwzględne dia 
tych, którzy nie umieją żyć w zgodzie że 
społeczeństwem i z rewolwerem w ręku 
torują sobie drogę przez życie. 


Sąd doraźny skazał Lenczewskiego 
na karę śmierci przez powieszenie. 


Ostatnia noc skazańca... 

Kto potrafił wczuć się w psychikę 
człowieka, który za kilka godzin ma 
zawisnąć na szubienicy ?... 


Lenczewski siedział mroczny i zadu- 


, ' rodziny?, 
— odparł komisarz, kłaniając | ciaznęli rewolwery. Dozorca otworzył 
kos śą S im bramę, Każdy.zajął wyznaczony po- M: Mam matkę... — odparł skazaniec. 
2 Mea poinformowano. przy- |sterunek. -Matysiak wraz z wywiadow-| ~ Mieszka w Piotrkowie.. 


Obrońca wysłał do "Warszawy depe- 
szę następującej treści: ~- 


( Dalszy ciąg jutro). 


cą udali się na ganek, Czyński zaś 
„| Wszedł na schody. 

Ledwie detektyw zapiikał do drzwi, 
gdy posypat się grad kul. Czyński cof- 
"ych przed do-inał się i również odpowiedział salwą, 
zatrzymało sięi Wśród lokatorów powstała nieopisana 


chodzą tam na noc spać... Trzeba będzie 
sprytnie urządzić te zasadzkę... 

— Pozostawiam pahi zupełną 'swobo 
dę działania... 

w godzinach wiecz”! 
mem na Szczynviornej 


Policja-przystąpiła do wielkiej obła- 


sa PY s wrie 


wywiadowca. Przechadzali się po| du zmienił się w łagodnego baranka. Jak 


— PME M. ai kg 
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DŹWIĘKOWE KINO 


Wieikiego arcydzieła filmowego wytwórni 


Dziś wspaniała premjera! FOXA 


„Czterech z Legii” 


Koflikt m łości, nienawiści i poświęcenia. — Dramatyczne przeżycia na tle martwych opszarów Sah-ry. — W ro ach głównych 


Męski WARNER AE AXNTER w roli oficera francuskiego 
i siolka MYRNA LOY w roli kobiety-szp iega. 


m mm min 


Nadprogramy! Nadprogramy! Nadprogramyl 


Peczątek o g. 4-ej po poł, w soboty i niedziele o godz. 12-ej w poł. — Geny miejsc w soboty, riedziele i święta na poranki po ÃO gr. i 1 zł, 


EB 
Gersw_ na pzystkie nieja zramczmie zniżone od zł. 4.— kHytydzień rekordowego powodzenia $5a 


TNIE DWA 


„UŁANI, UŁANI CHŁOPCY MALOWANI* 


W rolach śe ZO AS DYMSZĄ, KRUKOWSKI, FRENKIEL, jelita CHAVEAU SKONIECZNY i inni, 
iety "ul i Passe-partout b lędnie nieważne — Dziś pocz. o $. 4-ej . 
Dia Knin SORWOONA: ERES kai celni roc zag s : RE Dla młodzieży dozwolone! 


OOM 


} 
I 
U 


a w > 


WOW 


DŹWIĘKOWE 


| DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH! — Fascynująca powieść ELIZY ORZESZKOWEJ 


w 100 proc. dźwiękowej przeróhce filmowej. — Wielki sukces filmu potskiego. — Petna pasii 
dramatycznej tranedja dwuch  sprzecznychżywiołów. Konflikt dwuch płci. dzuch śr en 
wisk i dwuch odmiennych warstw cywihza.ytnych. — W rolach głównych: KRYSTYNA AN- 
KWICZÓWNA i MIECZYSŁAW LIRU!SKI - Specialnie skomponowana ilustracja muzy czna 
prof. Jana Maklakiewicza. — Naj program: TYGODNIK DŹWIĘKOWY PAGAMOL NTU. 


Początek seansów o godz. 4.41 6, 8 i tO-ej w soboty ł niedziele o gojis 12-ei w poludnie. 


ME RER CCZANRCZE | 15 
r RAMI 


I-szy dźwiękowy = Gsta.nie dni! JE”NETTE MC. DONALD I VICTOR MC. LAGLEN v filme Ostatnię dni! 


Kino -Teatr w Łodzi „AFERA MEZATKRIE 


" 
„"SHS8BLENDID a NADPROGRAM:; TYGODNIK DŹWIĘKOWY FOXA. —- Poczatek seansów © godz. 4-e', w soboty, niedzieie i święta o godz. 12-ej w poł 


uł. Marutowicza 20 Na poranki ceny znżone.4= Apsrałura Western Electrie 


] ODEON DźwIĘWO WE kórmo  Teaulry BM JWODEWIL) 


Dziś i dni następnych 
film p. t. az film p. t Główna 1 


IERU" 


Twarde i pełne niebezpieczeństw życia żołnierzy legii cudzo E F i peł 
ziemskiej, — W rolach głownych, przemiła paryżaneczka ifi D e P S a Yy tRocE mentu y Harold Murray. 


ned progrum. Dodatek atyiekowy Nad program. Dodatek dźwiękowy 


DOKTÓR Doktór 


At -i tkowysk Klinger 


Wasze zdrowie, PRODANA, 
ciowe, Duże ofiary materjalne 
zdieżó. są od iakości towaru Nie każdy dowolnie zachwa telefon: 216-20. 


RUPTURY, jakoteż kalectwa nie 
wolno zaniedbywać: gdyż skutki dla 
życia ludzk.ego są bardzo niebezp.ecz- 
ne Ruptura staje się wielką jak gło- 


wa 'ludzka, spowodować może śmier SPFC. CHOR. WFNFRYCZNYCH. 


teine powiklama kiszek. lany aaka leez a: dziesiątków E datate świecie pdg aa aeni cj SRORNIET SR 
ó 7 jakość zasłudue na Wasze zaulanie. £ Dingi Ep 
Specjalne lecznicze bandaże orto wypróbowana jakn Leczenie łampą kwarcową. 27. 
pedyszne gumowe miej melody usufi | TYLKO „OLLA“ we Paana owa |Ąrsirzeia Z iei 137-28 
wają rady alnie nain ebezpieczniejsze J Przyimuje od gadz.. 8—2 i od 5 9. Przyjmuję od 9-11 5—8. 


i najzastarzalsze ruptury u mężczyzn Dr. med. Dr. med. y niedzielę i Święta od g 9 1 p ALP Ww lecznicy: Piotrkowska 62 62. 


kobiet i dzieci bez operacji Na skrzy: _ Ula pań oddzielna a: poczekalnia. EA ; 
wieqie kręgosłupa, przeciw tworzen.a Lu s E. LE bi hi © p tananan e ' j Lek. dentysta | 


się garbów i gruźlicy kości lecznicze 


dyczne Dla skrzywionych nóg powrócił 

Easkich 1 boących stóp wkłady ortopedyczne, PE chorób skórnych, we! WINŚWI piej tia 

tuczne nogi i ręce. Zakład ortopedyczny, nerycznych'i moczoplciowyci. Piotrkowska70 
spec. chor. wswnę rzne 


ielniana No Tel. 181-83 
Spec. I. RAPAPORT Cegiel Ne 7 | chorób| Specjalista <horób skórnych AL Kościuszki 13. telel: 170-48 


ortoped, ze Lwowa, Łódź ul. Wólczańska Nr, 10. według stare! numeracii Cegielniana 43 |skórnych, wene i wenerycznych. . przyjmuje od 2—3 i 5—8 


tront, parter, tel, 221- 77. teleton 141-32 rycznych i mo- > 
UWAGA: Osobiste iawienie sie chorych iest Przyjmuje od 4 8—10 1—2, 5—8 w.| €zopłciowych. | Leczenie d aterm'ą. klektroterapia. — 
konieczne. Ubezpieczonych w Kasie Chorych [Ą gedziele ; śwęta od 9—11 Dla pań od|leczenie twiatłem Południowa 28, tel. 201-93 
m. Łodzi przyiniuję. dzielna poczetalnia promieniami Od 8-11 rano i od 3—8 wiecz. R it 
PODZIEKOWANIE, 3 (Dr med. | Roentgena i lam W nie ziele od 9—1 pp. PA 
Ta drogą składam O? anaa a | | ninety "od 830 Dla niezamożnych ceny lecznic. 
WP. Dyr. J. RAPAPORTOWI. zam. w zi do 10.30 - ks 1a LL ZWB ÓZ 1 
rzy ul. Wóiczańskiej Nr. 10 (front parter) za td ERO, Doktór APELACJE, odwołania, prośby. skar- 
ume i or Gp. od é gi, podania do wszelkich władz mei- 
Ara E ANAD Wa Bie poetę i centralnych. Szybko, rze- 
klinowego Jego metody, w którym czuję się Andrzeja 5. tel. 159-40. dacie ż świeta md ak ię E e ER 
bardzo dobre, jestem zdolny do pracy zawo- M 42408 orh skórnych. weneryczii0=i. Dla DE od Piotrkowska a o, 
dowej. Byłem operowany na przepuklinę ię nych i moczopłtiowych Elektroterapia,,dzieina poczeka.n:a Spec. chor. wewnętrzne AL. - A OBOK 
po 4 tydniach ruptura powróciła, dziś zaś aż : diatermia ————-- [AL Kościuszki 13, tel. 170-48 piżyTERJA, zegarki na raty. Ceny 
Pod A AA cod nA 4 | 9 mie od godz. 8—11 i od cą Dr med. piane od 3-5 gotówkowe. „Precioza, Piotrkowska 


MAM 


123 tw pody órzu). LUK 
i icar, | 
WYPOŻYCZAM suknie balowe óraz 
siubne po ceme niskiej. Bahia dy 
fe enian eane lil Ania 


dobrze, w niedziele i święta od 9— 
(—) JÓZEF STOLARZ, _ la pań _oddzielna_ poczekalnia. oddzielna <A 
Łódź, Napiórkowskiego 118. T 


e AA = śię 
nariżżeme Mygg POKÓJ UM (ilany |: PRE 


najnowszych modeli 
|=, pn Q cz 3 
KA a 4-3 8—9 30, Tejeton 248-21 30 liotrkowskaś! dla pojedyńcze! osoby lub małżeństwa Pomoska | Salon Pi éd 
i od 5—9 wiecz. Godziny przyłęć „2 utrzymaniem lub bez tanio do Wy- p ZAWADZKA otysótwahna przy moe PoS i rob, 
W niedziele i święta od 9—1. | od 4—7 wiecz, najęcia. tel, 127-84, we ście p bramę *astrzyki umie* isine Ceny r y:tępne 
4 a NAM tel. 121—23 Żeromskiego 18, m.27, Tan 1elefon 230-79. 


1 
KWD 


B Niedziel d 
Pilka nożna ne Slasku i uw. 
uprawiana jest przez cały rok. — Zwyczaj ten ma 
więcej złych stron, niż dobrych. 


Utartym * niemal tradycyjnym zwy 'jest, że podczas rozgrywek o wejtcie 


odbywają się roz- 
przez cały rok. 


czajem na Śląsku 
grywki piłki nożnej 


Ani słoty jesienne ani też zimowe za- | 
wieruchy i mróz nie odsraszają tak ər żenie, by 3=4 


gan:zatorów, jak i zawodników 


‚do ligi drużyny Śląskie walczą z całem 
zacięciem | ambicją o zwycięstwo. 
Gdybyśmy więc przyjęli jako zało- 


załamanie się tychże drużyn u schył- 
ku lata, w którym to okresie zwycęz= 
ki mecz staje się legendarną rzadkością. 
To mogliśmy zaobserwować u wszyst- 


klubów śłąskich znajda- kich niemal Fgowych drużyn Śląskich 
od wato by się w lidze można z całą sta- które dotychczas reprezentowały śląski i 


nieprzertwarego kontynuowania za- nowczością twierdzić, że również zain footbal w Lidze Państwowej. 


wodów piłkarskich. 

Obserwując to zjawisko, które bądź 
co bądź nie jest codzienne, nie można 
sę powstrzymać od pewnych 
syj. jakie każdemu nietnal nasuwać się 
muszą. 

Aby zrozumieć taki stan rzeczy, 
który tylko i wyłącznie na tym tere- 
nie w sposób odmienny się ułożył w 
stosunku do pozostałych dzielnic Pnl- 
skl, należy z jednej strony wzłąć pod 
uwagę siłę przyzwyczajenia, datującą 
nie jeszcze z czasów zaborczych, z 
R zaś — powody matury finanso- 
wej. 

Tajemnicą bowiem jest ogólnie zna 


ną, że tozgrywki płki nożnej odbywa- | 


jące się w okrese zimowym są pomi- 
mo niekorzystnych warunków atmos- 

ferycznych imprezami dochodowym. 
Kluby bowiem, aranżujące podobne spot 
kania towarzyskie, nie są w żadnym 
stopniu w stosunku do możliwych ko- 
rzyści narażcne na ryzyko finansowe, 
albow em gęsto rozsiane po całym te- 
rente drużyny footbalowe, będące zara- 
zem stałym lokalnym przeciwnik em u- 
moż wiają wzajemne sprowadzanie po 
cenie nieraz kosztów przejazdu uczest- 
ników autobtsem lub tramwajem z jed- 
nci miejscowości do drugiej. 

Podobny stan rzeczy, lak widzimy 
frzykładowo. rożwinął się w warua- 
kach wyjątkowych, Jest on nie do pa- 
myślenia w innych dzielnicach Polski, 
mwe dysponujacych takim nieprzebranym 
rezerwóarem klubów pikarskich. 

Jak mogl śmy zauv ażyć, kluby mici 
SCowe w porównaniu 
bów ligowych stoją pod względem finan 
sowytm doskonale. Przyczyna się do 
tego miewątpirwie zainteresowanie pub- 
liczności okalnem* spotkaniami, które 
niejednokrntnie potrafią skup'ć większą 


jąco zapow zdający się mecz lgowy po 


ka Ruchem a n. p. Wisłą czy też Cra- 
covią. 

Spotkan'a bowiem ligowe ze wzgle- 
du na ich rzadkość przemijają bez po- 
ważniejszego echa w Śląskim śwłec'e 
sportowyn, natomiast każdy mecz pił- 
karski „A“ klasowej drużyny jest nie- 
mal seńsacją. 

Fak mniej więcej przedstawia się 
stan faktyczny stosunków w pilkar- 
stwie na Śląsku. W zw'ązku jednak z 
powyższem n'e można się powstrzymać 
od pewnej uwagi, która niewątpliwie 
każdemu musi siłą faktu się nasunąć. 
Należy bowiem poważnie zastanowić 
s'ę. czy dotychczasowe warunki roz- 
wojowe piłki nożnej na Śląsku są opar 
te na zdrowych i racjonalnych podsta- 
wach. Co do tego musimy mieć pewne 
zastrzeżenia. które poniżej postaramy 
sę w krótkości omówić. 

Chodzi nam przedewszystkiem o po 
ziom p łkarstwa śląskiego, który jak da 
tychczas nie zajął ami ilościowo ani ja- 
kościowo należytego mu miejsca wśród 


innych dz'elnic kraju. Każdemu bowiem | 


dziwnem mus: się wydać, że Śląsk. pn- 
siadając jak wspomnieliśmy  najbogat- 
szy co do ilości materjału ludzkiego oś 
rodek piłkarski, nie posiada dotychczas 
odpowiedniej ilości reprezentujatów w 
Lidze. Nie można bowiem na serio trak 
tować argumentu. że kluby śląskie nie 
ubiegają sę o to bynajmniej, nie chcąc 
być narażone na deficyt, który po więk 
szej części staje sie udziałem niemal 
wszystkich drużyn [gowych. 

Faktem bowiem  niezaprzeczonym 


refick- | 


|teresowanie się rozgrywkami ligowym 
niepomiętnie by wzrosło, 

i Dlaczezo więc tak nie jest? 

| Niewątpliwie jednym z powodów jest 
przemęczenie graczy meprzerwanymi 
(rozgrywkami piłkarskimi. Niema 


Nie chodzi nam jednak w tym wy- 
padku wyłączne tylko o sukcesy pilka- 
rzy śląskich. Jest to bowiem sprawa in 
dywidualna poszczególnych klubów. 
Chodzi nam bowiem o zdrowie i tężyz- 


bo- |nę młodzieży śląskiej, która w tel nie- Pawiak 
wiem naibardziej zahartowanego i naj-| przerwanej młócce niewątpliwe traci Frank (Union). 
mocn eiszego sportowca, któryby mógł zdrowie i dezeneruje się. Z tych powo- j 


W niedzielę o godz. 11.30 organizuje 
iS. S. Union w włastej sali przy ulicy 
Północnej w Helenowie międzyklubowe 
zawody bokserskie, które przewidują 
kiika spotkań rewanżowych ostatnich 
imistrzostw juniorów. 

Spotkania powyższe jak i walki czó- 
iłowych zawodników Unionu z równo- 
'rżędnymi przeciwnikami powinny za- 
döwolié sympatyków boksu. 

Program walk przedstawia się nā- 
istępującó: 

aga muszat 
iyen == Bicer I(Unioń), 
| Waga kogucią: Kobylański (Geyer) 
Bicer I (Union). 
Waga piórkowa: Matusiak (ŁKS) — 
(Union), Gawin (Geyer) — 


(KP) — 


= 


Waga lekka: Szczeciński 


okrągły rok bez przerwy bezkarnie dla dów nie jesteśmy w możności nigdy na Maun (Union), Librach (Bar Kochba) — 
swej kondycji i zdrowa uprawiać jaki boiskach śląskich oglądać Starszych za Höhne (Union). 


kolwiek sport choćby najmniej uciążli- |wodników „których obecność można | 


Waga półśrednia: Lipiec (Geyer) — 


wy. Tak zgubne dla każdego zawodnika |stwierdzić u najlepszych kontynńental- Baranowski (Union). 


przetrenowanie które nieraz mogliśmy 
zaobserwować u sportowców jest, nas 
lszem zdaniem. objawem wprost nagntń 
nym u piłkarzy śląsk ch. 

(W obawie o poziom swego piłkar- 
stwa. okręg Lwowsk* zakazał katego- 
ryczn'e jakichkolwiek rozgrywek plłkar 
skich w sezon'e z mowy.) 

Na potwierdzenie naszej tezy nie- 
chai posłuży fakt doskomałych rezulta= 
tów śląskich kluhów ligowych w per- 
spektywie historji tych spotkań, u pro- 


gu sezonu bojów ligowych, oraz nagłe innych gałęzi sportów. 


| 


"nych drużyn euronejsk'ch a także ul 


innych ligowych drużyn w krali. 

Te wychowawcze względy powińny 
zmienić istniejący stań rzeczy. 

Możńa bówiem z całą stanowczoś- 
cią twierdzić, że odpoczynek dany za- 
wodnikowi wzmoże jezó um ejętności i 
wpłyn'e na poprawę jego  kotdvcii. 
Prócz tego uniknie się niesłychanej jed- 
nostronhości wszystk ch niemal klubów 
piłkarskich, które zmuszone  bezczyn- 


| nością, będą starały się otwierać sekcje 


Liikan. 


Carnera zmucieżył w $aryżu 
przecieęfmeżo boksera iErearaciunsicEE i. 
W obecności 20.600 widzów rozegra | — Główna walka miała przebieg zupeł- przesunięty na 21 lutego. 


ny został w Paryżi mecz bokserski po- 
między francuzem Bouqulllon a słynnem 


olbrzymem włoskim Carnerą. Tysiące 


ludzi odeszło od kas bez biletów, 


| Silne oddziały policji i gwardji repti- 
blikańskiej z tnidem utrzymywały po- 


towego. 


>. 6 sam sa Logi to Wara 
miało przedewszystkiem 4 rundowe spot- |uderza w szczękę przeciwnika, który do: 
karie dwóch bezimiennych bokserów wa- ai A 
pi koguciej, którzy pokazali piękny boks. 
ilość widzów niż najbardziej emocjonu- Ponadto interesująca była walka pomię - |który mimo to chce walczyć dalej. Jed-! 


aie pozbawiony wartości sportowej. Car- 
nera nauczył się wiele i umie nie tylko 
zadawać ciosy, lecz i boksować się w 
calem tego słowa znaczenitt. 

Francuz ważył zaledwie 88 kg. pod- 
czas gdy Carnera — 122 kg. Bouquillon 
wyglądał przy  Carnerze jak karzel, 
Pierwsza runda upiyncła na wzajemnej 
obserwacji przeciwników. W 9-€j sekumn- 
dzie drugiej rundy Carnera sierpowym 


9 idzie na ziemię. Dałsza walka przy- 
tosi jeszcze trzy knock downy fratciza, 


dzy francuzem Gardebois i włochem Bag nak wobec ogromnej przewagi Carnery 
między jedynym reprezentantem Ślas. tani. Francuz znokautował nowicjusza | sędzia przerywa walkę i ogłasza zwycię 


'wlocha w siódmej rundzie. 
dwa mecze maryżanie nie potrzebowali 
opłacać drogich cen za bilety na „gala“ 
iw Palais de Sports. 9 


mw 


Lecz za te|stwo Carnery przez k.o. techniczny w 


drugiej rundzie. 
Carnera wywarł w Paryżu doskonałe 
wrażenie, 


Ostateczny sklad drużyn, 


simajacych do zawodów olinappijisiłcicie kawych par. 
w lake Plouc 


W zimowych Igrzyskach olimpijskich!4 Francja 3, Austria, Japonja i Szwecja 


których będzie reprezentować 326 zawod 
ników. Najobficiej reprezentowani będą 
narciarze. których zgłoszono 120, z cze- 
go kanadyjczyków 25, norwegów 18 U. 


U, włochów 9, francuzów 8, finlandczy- 


cy i Belgja po 1, 

Do łyvżwiarskiej jazdy szybkiej star- 
tuję 40 zawodników, a mianowicie: Ka- 
nada 15, USA 13, Norwegja 6, Japonia 4, 


A. — 16, szwedów i japończyków po |Finlandja i Szwecja po 1. 


Do hokeja zgłosiło się 52 graczy z 


,ków 6, polaków 5, czechów i austrjaków | Kanady, USA, Niemiec i Polski. 
po 4, szwajcarów 3, 

Do łyżwiarstwa figurowego startować 
będzie 47 zawodników, a mianowicie U. 
S.A. 14, Kanada 11, Anglja i Węgry po 


Do zawodów saneczkowych 67 za- 
wodników a mianowicie USA 19, Szwaj- 


Italja po 5, Austrja i Francja po 2. 


| i $ | 
U 


W SZPONACH 


CZEREZWYCZAJKI 


już wkróf 


ce w GRAND MINIE 


|. Waga średrńia: Majer J. (Geyer) = 
Seidel (Union), 
Waga półcieżka: Włodarski (ŁKS. 
— Paul (Union). 
W tei samej kategorii walczyć ma 
„również Wurm (Union), który narazie 
miema jeszcze ustalonego przeciwnika. 


„Pieściarze ŁKS 


nie wystąbią w nadchodzącą 
niedzielę 

Inauguracyjny występ nowozorgani- 
zowanej sekcji bokserskiej ŁKS-u miał 
się odbyć już w nadchodzącą niedzielę 
przy udziale zńtanych bokserów pol- 
skich. Jednakowoż wobec nieprzewi- 
ldzianych przeszkód, a przedewszyst- 
kiem braku sali termin imprezy- został 


Drugi mecz 
połskich hokeistów w Ameryce 


Wczoraj wieczorem (według czaSii 
etiropejskiewo 28 bm. © godz. 3 nad ra: 
mem) zespół naszych hokelstów olimpi|- 
skich rozegra drugi swój mecz na zietti 
amerykańskiej z klubem „Crescent* w 
Nowym Jorku. 

j. Drużyma polska jest osłabiona bra- 
„kiem Sabińskiego, który podczas mieczu 
w Bostonie złamał sobie żebro, a Mater- 
ski. który wyruszył za Ocean przed kilku 
dniami jeszcze w Ameryce nie wylądo- 


"Zawody bokserskie 


organizuje K. S. Geyer 
Dziś o godz!nie A organizuje KI. 
Sp. Geyer w własnej sali przy ul. Piotr- 
kowskiej 295  międzyklubowe zawody 


bokserskie na które ustalono szereg cie- 


Goss i Wysfrach 


w Lake Placid weźmie udział 17 narodów |po 2. Norwegia, Finlandja, Czechy, Niem | wstępują do warszawskiego CWS 


Jak się dowiadujemy. dwaj znako= 
mici pięściarze, Wystrach i Goss mają 
mają zasilić szeregi sekcji bokserskiej 
/'CWS-u. 


Mecze hokejowe w Łodzi. 


O ile pogoda dopisze, odbędą się w 
Łodzi w nadchodzącą niedzielę i wtorek 
„ciekawe mecze hokejowe. Zapewniony 


carja 16. Niemcy 12, Rumunia 6, Belzjai już jest przyjazd stołecznej Warszawian 


ki, która zmierzy się z ŁKS-em (we wto 
rek). Prawdopodobnie przyjedzie rów- 
nież na niedzielę TKS z Torunia w celu 
rozegrania odłożonego w swoim czasie 
meczu (również z ŁKS-em), wreszcie 
spotkają się w niedzielę na lodowisku 
dd dwie drużyny lokalne: Union 


Hokeiści Makkabi jadą 
do Warszawy. 


Drużyna hokejowa łódzkiej Makkabi 
wyjeżdża na sobotę i niedzielę do War- 
sząwy w celu rozegrania meczów z 
Makkabi (warszawską) i rewanżowego 
z ZASS-em, 


Woiciechowski (Ge- 


À 
ł 
; 
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Samobójstwo adwokata 
wiedeńskiego, 


który znalazł się w skrajnej nędzy 
Wiedeń, 28 stycznia, 
(Telegram własny), 

(t) Wczoraj w mieszkaniu własnem 
przy Albertstrasse 15 został znaleziony 
w stanie nieprzytomnym 63-letni adwo- 
kat dr. Henryk Biliński, Po przewiezie- 
niu go do szpitala okazało się, że dr. Bi- 
liński zażył trucizny w celu samobój- 
czym. Pozostawił on listy do żony i po- 
licji, w których stwierdza, że zmuszony 
jest rozstać się z tym światem, ponie- 
waż znajduje się w krytycznej sytnacji 
materialnej i nie może zarobić na skrom- 
ne utrzymanie. 

Istnieje nadzieja, iż adwokata-samo- 
bójcę uda się utrzymać przy życiu. 


Napad komunistów 
na koszary 


w miasteczku szwajcarskiem 
Brno, 28 stycznią. 

i (Telegram własny). 

(t) W miasteczku Wirich grupa ko- 
inunistów dokonała napadu na koszary. 
Komuniści wyrwali wrota koszarowe i 
ustawili barykady. Powodem napadu był 
fakt, że kilku żołnierzy miało ujemnie 
wyrazić się o działalności przywódców 
ruchu komunistycznego, 

Napastników  rozpędzono, a 
przywódców zajścia aresztowano. 


Bezrokofni w Niemczech 


będą przymusowo zatrudnieni 
Berlin, 28 stycznia. 

(t) Rząd ma opracować wielki plan 

walki z bezrobociem. Plan ten przewidu- 

je utworzenie 200 punktów dla przepro- 

wadzęria robót publicznych. Bezrobotni 

pobierający zasiłki będą musieli przymmu- 


pięciu 


sowo. wykonywać pewne prace. Finanse |: 


na ten cel nie są jeszcze ustalone i praw- 
do podobnie Niemcy starać się będą o 
pożyczkę zagraniczną. 

Plan przymusowego zatrudnienia 
bezrobotnych spotkał się z ostrym sprze- 
ciwem ze strony ugrupowari lewicowych, 
a przedewszystkiem socjalistów, 


Emigrant rosyjski 
zastrzelił 


kochanka swej żony, poczem 


popełnił samobójstwo 
Paryż, 28 stycznia. 
(Telegram własny). 

(t) Z Marsylji donoszą, że wśród emi- 
gracji rosyjskiej rozegrał się krwawy 
dramat. Emigrant Iwan Wojtko zastrze- 
Kł przyjaciela swej żony, a następnie po- 
pełnił samobójstwo. Woijtko złapał ko- 
chanka żony na gorącym uczynku w ho- 
teju. 


Bogaty kupiec kowieńskii Demonstracja ociemniałych inwalidów 


odebrał sobie życie 
Kowno, 28 stycznia. 
(Telegram. własny); 
(t) Jeden z największych kupców 
branży obuwianej, 
dawno zawiesił wypłaty 
wczoraj. Duman miał długi, wynoszące 
około 100.000 dolarów, i wszelkie próby 
pogodzenia się z wierzycielami nie dały 
żadnego rezultatu. Wobec tego postano- 
wił on skończyć śmiercią samobójczą. 


ODDZIAŁY: KRAKÓW, ul, Pijarska 4. Telefony: 


L 15; KATOWICE: Administracja ul. Piastowska 9 tel. 7-17, Redakcja uł. "Mickiewicza /8. tel. 5+78;, SOSNOWIEC: Biuro «dzienników Józef Hlawski, ul. 3-g0 Maja nr 28; 
Hlawski, ul. Małachowskiego 1; DĄBROWA GÓRNICZA: Biuro dzienników J. p ; 
11-69 CZĘSTOCHOWA: Al. Panny Marji nr. 21, tel. 4-48: Z: Złota nr, 14; RĄDOM: A, Eifer, ul, Żeromskiego 25. tel. 2-15: 


dzienników J 
10-go Lutego dom inż. Pętkowskiego, tel, 
Sienkiewicza nr, 46, tel 171; 


Dulman, który nie- | ay, 
powiesił się it 


| zgodził się przyjąć delegącię z 3 osób. | godzinę. 


„SKARŻYSKO: ul. Iłżecka nr 


Reklama śŚwietłna znalazła szerokie zastosowanie nie tylko w Europie i Amery- 
ce, ale stosowana jest z wielkiem powodzeniem również na Wschodzie. Między 
innymi maharadża Misory polecił przeprowadzić instalacię elektryczną na ze- 
wnątrz swego pałacu, Oświetlenie pałacu, szczególnie w nocy, daje wspaniałe 


Przywódcą rewolucji w San Salvador 

jest generał Sandino. Generał Samdino 

znamy jest ze swych wystąpień, on to 

bowiem przed 5 laty organizował rewo- 
lucję w Nikaragui. 


Przed kiku dniami do Londynu nadszedł z ‘Indji transport złota. Transport ten 
-przedstawia wartość 2 miljonów funtów szterlingów. 


Komendy policii wszystkich krajów wpro 
wadzają obecnie do kartotek urzędów 
iśledczych specjalny elektryczny rejestr 
przestępców. Przy pomocy tego rejestru, 
za naciśnięciem odpowiedniego guzika, 
odrazu wyskakuje karta z personaljaini 
poszukiwanego przestępcy. 


5 Stpan 
aPFanCiWAmMmMArn A = 
GIZCIISLWO moraana 

= 
e A 
if woz <a CI" WELFTE 
A >< A <— 3 zwi 8 Umi 
PE (PR R 
SKiedoC 


W dniu 10 lutego, jak wiadomo rozpoczynają „się zimowe igrzyska olimpijskie 
w Lake Placid. Obecnie odbywają się tam próbne jazdy. 
TIEDE I ZOE TEZ AEC CWC ZOK RZEI A KEY POZ ZNACZ ZET K DZ SZA 5 W ZAARO 


przed ratuszem berlińskim 


Berlin, 28 stycznia, 
(Telegram własny) 
(t) Wczoraj przed gmachem ratusza 
lińskiego zjawiło/się 200 ociemniałych 
walidów, prowadzonych przez psy, 
którzy urządzili demonstrację. Po dłaż- 
szej naradzie - prezydent miasta -Sahm 


Delegacja domagała się przyznania przez 
magistrat-zapomóg zimowych oraz roz- 
toczenia opieki-nad ociermniatymi. Prezy- 
dent miasta nie udzielił jednak konkret- fua ./... .. 7 ź rę: 
nej odpowiedzi. «| Wbrew opinji domu królewskiego, książę 
'Niezadowoleni inwalidzi urządzili dę- | Umuński Mikołaj ożenił się z panną Sa- 
monstrację' uliczną, która trwała blisko | Sanu Dimitrescu, W chwili obecnej ksią- 
"że z morganatyczną małżonka przęby- 
wa w Paryżu oczekując decyzji króla 
Karola, 
165-00 i 171-50 (Oddział dla całej Małopolski), Ekspozylury krakowskiego oddziału: TARNÓW,u! św Anny Nr. 14 £: NOWY SĄCZ, ul Matejki 
BĘDZIN; Buru: 
GDYNIA, ulica 
KIELCE: ulica 
WŁOCŁAWEK: Biuro dzienników: L. Makowski, 


Hlawski 3-go0-Maja nr. 4; ZAKOPANE, Krupówki, dom p, W Krzeptowskieśo 


ulica Garncarska nr 3. 
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Redakcia i Administracja: Łódź, Piotrkowska, 40 


136-171 
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Za wydawcę j druk.: Wy thnm tat 


Hieronim Piechocki, KROTOSZYN, Kaliska 3, 


Agentur ma Krotoszyn 1 okofice: 


Ogłoszenia: W tekście 50 gr. za wiersz milimetrowy (na stronie 4 szpaltyk 
a nekrólogi 40 gr. za wiersz milim. Drobne: za Słowo 15 groszy. 


najmniejsze zł..1:50. Poszukiwanie pracy: za Słowo 10 groszy. najmniejsze zł. 1.20. 
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